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Krwawe walki na ulicach Tien-lslno
Nowe kompliicacfe 0 0 Dalekim Wschodzie

Pekin, 10. 11 . (PAT.) . Wiadomości o za
mieszkach w dzielnicy chińskiej w Tien-Tsinie,

która sąsiaduje z koncesją japońską 'wywołały
w Pekinie zaniepokojenie. Jak donoszą z kwa
tery głównej Czang-Sue-Łianga, tłum złożony
z około 2.000 osób zaatakował niespodziewanie
onegdaj wieczorem posterunki policji w dziel
nicy chińskiej. Wczoraj wczesnym rankiem

trwał jeszcze ogień z karabinów i ręcznych ka
rabinów maszynowych. Wojska cudzoziemskie

stoją w pogotowiu na granicach poszczegól
nych koncesyj. Oi arą dotychczasowych za
mieszek padł jeden żołnierz japoński zabity
Odłamkiem bomby.

Ze źródeł chińskich podają, że ludność była
uzbrojona i kierowana przez Japończyków,
którzy rozdawali wczoraj broń w całym Tien
Tsinie.

Pekin, 10. 11. (PAT). Wczoraj wieczorem

w TiensTsinie miały miejsce poważne zaburzę*
nia. Wszelkie połączenia telefoniczne z Tien*

Tsinem są przerwane. Żaden pociąg nie odjeż*
dża z Pekinu w kierunku Tien*Tsinu. Pocho*

dzącc ze źródeł chińskich informacje stwier*

dzają, że strzelanina między sprawcami rozru*

chów a policją ustała dopiero wczoraj ran o -

oraz że oddziały chińskie objęły kontrolę nad

m iastem.

Oficjalne kola chińskie twierdzą, że przy

trupach Chińczyków, którzy wywołali zabu*

rżenia znaleziono rewolwery pochodzenia ja*
pońskiego. W wyniku zaburzeń było 4 zabi
tych i 10 rannych.

Tokio, 10. 11. (PAT). W edług inform acyj
'japońskich, zaburzenia w Tien*Tsinie są dzie*

tem elem entów chińskich, wrogich Sang--Sue*
Liangowi. Wedle ostatnich wiadomości, bitwa

trwa w dalszym ciągu w chińskiej dzielnicy
miasta, jednak Chińczycy nie usiłują przedostać
się na terytorjum koncesji japońskiej. M im o

to kilku żołnierzy japońskich poniosło śm ie rć

od zabłąkanych kul.

Tokio, 10. 11. (PAT). Z Tien-Tsinu dono'
szą, że w południe panował w mieście zupełny
spokój. Na temat zaburzeń w TienTsinie
ISTNIEJE TAK MNÓSTWO SPRZECZ*

NYCH ZE SOBĄ WERSYJ, ŻE NIE MOż*

NA ZUPEŁNIE USTALIĆ PRAWDY co do

istoty tych zaburzeń. W edług wersji chińskiej,
O incydencie w Tien*Tsinie komendant garni*
zonu japońskiego wezwał oddziały chińskie i

żandarmerję do wycofania się na odległość 300

metrów od koncesji japońskiej, a wobec nie

wykonania tego rozkazu przez Chińczyków, Ja*

pończycy poczęli bombardować miasto, wy*
rządzając poważne szkody materjalne,

Oroźm a snfoificfa

Moskwa, 10. U . (PAT). Konflikt w Man
dżurii zaczyna przybierać coraz ostrzejsze
formy, odbijając się już na stosunkach ja-
pr-cko—sowieckich. Przed paru dniami

rząd japoński czynił sowietom zarzuty, że

uprawiają one akcję przeciw Japonji. O b e 
cnie dochodzą wiadomości ze źródeł so-

wieckich o rzekomem porozumieniu się

czynników japońskich z emigrantami rosyj
skimi w Mandżurj' i o organizowaniu spisku
antysowieckiego.

Claiińicsycs'ss sgofe-isi s ę
do ofesssTiwy

Tokio, 10. U . (PAT). Według wiadomości,

pochodzących z ministerstwa wojny, sytuacja

w północnej Mandżurji staje się bardzo groź*
na,, gdyż Chińczycy koncentrują na południe
od AnsGansChi oddziały, złożone podobno z

5600 piechoty, 2400 kawalerji i 300 żołnierzy
artylerji, podczas gdy sily japońskie na tym

odcinku wynoszą zaledwie 1000 ludzi. Wiek*

sze posiłki japońskie odesłane zostały z Tao*

Nan do Czang*Czun.

Niemcn assfane
laimcml składami

broni
Berlin, 10. 11. (PAT). W Naumburg w

Saksonji policja wykryła w domu pewnego Uo*

larza, będącego członkiem Stahlhelmu tajny
skLd broni i amunicji. Skonfiskowano m. in.

trzy karabiny maszynowe, 112 karabinów ręcz*

nyćh, rewolwery automatyczne oraz wielką
ilość amunicji. Broń i amunicja ukryte były
w skrzyni na poddaszu. Karabiny utrzymywa*
ne były w stanie, umożliwaiacyrr użycie ich

w każdej chwili.

1 tfcalrm wdIsmii sta DaEehinm W schodzie

Zdjęcie nasze przedstawia przyjazd kobiet i dzieci japońskich do Darii w ucieczce z oko

lic ogarniętych pożogą wojenną w Mandżurji.

,,Cufeiefnia J'arow "

niJoriiniu tpfóeimińsftcą 9.
nowy najwięcej łubiany lokal najleasza

toeanxa i eiessdfto
niskie ceny włącznie z obsługą. 535

120 im. foein wcgla
dla bczroborfnuch

Przemyśl węglowy przyznał 31 proc. ulgi.

Wzwiązku z osiągn ętem porozum.e -

niem Naczelnego Komitetu do spraw bez
robocia z polskim przemysłem węglowym,
który przyznał 31 proc. ulgę w cenie wę
gla, Naczelny Komitet przystąpił już do zre

alizowania akcji opałowej.
Komitet ten zamierza zakupić 120 tys.

tonn węgła, celem rozdziału między bez

robotnych oraz zaopatrzenia kuchen lokal

nych k-omitetów pomocy dla bezrobotnych
Dotychczas z ogólnej ilości tego węgia za
mówiono już 23 tys. tonn, którą to kwotę
rozdzielono między poszczególne komitety
pomocy dla bezrobotnych w wojewódz
twach centralnych, zachodnich i zachodu.o -

południ-owych.
Jeśli chodzi o województwa wschodnie

i wschodnio - południowe, to Naczelny Ko
mitet czyni starania w kierunku udz eienia

pomocy opałowej bezrobotnej ludności tych
województw w drzewie, gdyż na terenach

tych piece dostosowane są głów-nie do te

go środka opałowego- Instrukcja wydana
w sprawie pom-ocy opałow-ej przew'duje.
że pomoc ta świadczona wyłącznie bezro
botnym rodzinnym według pewnych norm.

wynosząc: 100 kg węgła miesięcznie dla

rodzin, składających się z trzech osób, 135

kg na 6 osób, 165 kg powyżej 6 osób. W

wyjątkowych tylko wypadkach węg--el o-

trzymywać będą bezrobotni samotm, któ
rych warunki mieszkaniowe będą uzasad

niały indywidualn'e potrzebę tej pomocy.

W aćfinssficfzc brudnpcli
epitetów i pndstepniicli knowań

13 dzteń procesu Centrolewu
(o) Warszawa, 10. U . (Tel. wł.) . Wczoraj

w procesie Centrolew-u zeznawała jako świa
dek pierwszą kobieta, funkcjonarjuszka wy
działu śledczego Józefa Boczkowska. Zeznaje
ona, iż była na zebraniach P. P . S . i przypo
mina sobie przemówienia Barliekiego. M . in.

przytacza także zwroty z jego przemówień:
Idźmy na ulicę! — M arszalek Piłsudski był
z nami i oszukał nas. Chcemy, aby rząd nie

składał się z pułkowników, a z proletarjatn.
Mówiono także o bombach, co św. Boczkowi

ska jeszcze raz podkreśla na specjalne zapy
tanie prokuratora. Garlicki tutaj mówił: Bę

dzie zgładzony jeden człowiek, - znajdzie się
do tego człowiek odważny, świadek stwierdza,
że chodziło tutaj o osobę Marszałka Piłsud

skiego.
Dalej zeznawał św. Marcin Delestowicz,

wywiadowca. Mówił on o wiecach i zebraniach

partyjnych, na które chodził zakonspirowany. -

Nikt nie wiedział, iż jest wywiadowcą. Bar-

licki mówił na tych zebraniach, iż Marszałek

Piłsudski zdrad'ził klasę robotniczą. Osobę
Marszałka Piłsudskiego obrzuca przytem ste
kiem brudnych epitetów, o rządzie wyrażał się,
iż jest to zgniły parkan, który wywróci się,

gdy go się kopnie. ,,P-ząd musi upaść i musimy
skończyć z tą dyktaturą. Następnie pytaii
go się, czy jest uzbrojony, a później w Dolin--

Szwajcarskiej jeden z ,,towarzyszy" oświadcz-'

mu, iż ,,będzie gorąco''.
Podczas zeznawania św. Stefana Karków

skiego, wywiadowcy, dochodzi do ostrego star
cia między prokuratorem a oskarżonymi
obroną. Jed'en z prokuratorów nazywał oskar

żonego Barliekiego stale po nazwisku, bez do
datku ,,pan" czy ,,oskarżony", co wywołał
protesty ze strony oskar-żonych i obrony.

Następnie zeznawał świadek Niewiadoi'i

ski, były komendant dzielnicowy milicji PP-

Brał on udział w kursie instruktorskim milicji
w Warszawie, podobnie jak i następny lwi

dek Rozum.

Następny świadek Zróbik — były komen
dant okręgowy milicji porządkowej w W ar
szawie — zeznał, iż milicja PPS. liczyła w

Warszawie 500 do 600 członków, świadek ten

po wypadkach 14 września 1930 r, wystąp:-!
z PPS., nie mogąc się pogodzić z zaostrzeniem

jej taktyki wobec rządu.

Wreszcie zeznawali świad'kowie Chruściń
ski, Białkowski i Troehimowiez — członkowie

PPS. Ci ostatni zostali skazani w procesie o

usiłowanie zamachu na Marszałka Piłsudskiego
w pierwszej instancji na jeden rok więzienii.
Chruściński należał do bojówki PPS. i byt na

pierwszem posiedzeniu piątki, którą organizo.
wał Jagodziński. Później świadek oznajmił
Jagodzińskiemu, iż czuje się za stary do takiej

roboty.
Na tem przerwano badanie świadków,

Dlaczego odroczono sesfe
scimowo?

Warszawa, 10. U . (PAT.) . Wczoraj o go
dzinie 12-tej w południe szef biura prawnego

p. prezesa Rady Ministrów dr. Piętak doręczył
p. marszałkowi Sejmu świtalskiemu i p. mar
szałkowi Senatu Raczkiewiczowi wraz z od-

nośnemi pismami p. prezesa Rady Ministrów

zarządzenia p. Prezydenta Rzplitej z dn. 9-go
listopada 1931 r. w sprawie odroczenia zdniem

Dlistopada 1931 r. sesji Sejmu i Senatu na

dni 30.

(o)Warszawa, 10. U . (Tęl, wł.) . Dowiadu

jemy się, żc odroczenie sesji zwyczajnej Sejmu
i Senatu podyktowane było 3 wzgl-ędami. W

ciągu ostatnich miesięcy Sejm i Senat uchwa

liły sezreg pilnych i ważnych ustaw, których
wprowadzenie w życie będzie wymagało nowe-j
pracy ze strony poszczególnych resortów mi
nisterialnych. Ponadto udział rządu w nie

przerwanych obradach parlamentarnych para
liżował wszystkie jego inne prace. Na ostai-

niem posiedzeniu Sejmu przeprowadzono pierw
sze czytanie preliminarza budżetowego na rok

1932/33, a w komisjach budżetowych Sejmu
i Senatu dokonano rozdziału referatów bud
żetowych. W ciągu 30 dni przerwy referenci

poświęcą się szczegółowemu rozpatrzeniu bud
żetu i opracują sprawozdania, aby po wzno
wieniu prac Sejmu nie było już pod tym

w-zględem trudności.

Dowiadujemy się również, że w związku
z zarządzeniom p. Prezydenta Rzplitej mar
szałek Sejmu świtalski zawiadomił posłów, iż

następne posiedzenie Sejmu odbędzie się 10-go
grudnia r. b . Porządek dzienny tego posiedze
nia będzie podany posłom później.
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Niemiecka akcja rciriztonls(nczna
n a d aigla auiorgtetu 'Stolicy Apostolskie!

w sprawie rewizfi polskich granic
Zwracaliśmy już uwagę nieraz i nie

dwa na konieczność obserwowania z nie
zwykłą skrupulatnością propagandowej
akcji rewizjonistycznej ze strony Nie
miec, skoro ta akcja rozporządza dużemi

środkami w'szelakiej natury/ i systema
tycznie, a sprawnie prowadzi sw'e dzieło

skierowane przeciw Polsce, a zarazem

przeciw Pomorzu.

Trafia ta akcja wszędzie, usiłuje per
fas et nefas wcisnąć się do gabinetów ob-

cych m'ocarstw, wtargnąć do mózgów dy
plomatów i mężów stanu, polityków i

członków' parlamentów.
Nie zawahała się ta akcja nawet przed

próbą przemawiania z za murów Citta

del Vaticano, by nadużyć autorytetu Na
miestnika Chrystusowego na ziemi, i po
służyć się rzekomem zdaniem w sprawie
rewizji granic samego Ojca w'.

Ostrzegaliśmy kilkakroć naszych Czy
telników' przed traktow'aniem każdej enun

ejacji zagranicznego męża stanu, jako
zgoła groźnego dla praw naszych do Po
morza — argumentu.

Że ta ostrożność jest niezmiernie po
trzebna, widać z tego faktu koronkowej
roboty propagandy niemieckiej, o której
powiemy obszerniej poniżej.

Na łamach czołowego organu poli
tycznego Francji ,,Le Temps" pojawił się
pod datą 2. ii . b. f. (nr. 25636) niepoko
jący artykuł p. t, ,,Le Vatięan et la revi-
siom des Traites" (Watykan i rewizja
traktatów'), w którym specjalny korespon
dent tego pisma z Rzymu donosił nastę
pująco:

,,Zamanifestowawszy jawnie s\yą aprobatę
dla przemówienia Grandiego o rozbrojenia,
jak tego dowodzi zasadniczy artykuł ,,Osser.
watore Romano z dn. 10 września b. r., Wa
tykan nie waha się — jeśli wierzyć ,,Stampie"
(pismo włoskie) przyklasnąć mowie Mussoli-

niego wygłoszonej w Neapolu. Depesza z Wa
tykanu jak donosi dalej ,,Stampa", oświadcza
m. in.: ,,Wyraźne stwierdzenie najwyż
szej sprawiedliwości w roz
dziale zbrojeń i koniecz
ności rewizji pewnych po
stanowień traktatów poko
jowych jest otwarcie apro
bowane przez koła katolic-

,kie, które podnoszą doskonałą zgodność
poglądów na te sprawy z wielkiemi dyrekty
wami podyktowanemi przez Papieża, w ency.
klice o odbudowie moralnej świata.

Depesza dodaje dalej, że koła katolickie

są. przekonane, iż słowa Mussoliniego znajdą
wielki oddźwięk zagranicą, gdzie narody spo
strzegają i są przekonane od dawna o pestce
niektórych teoryj, głupocie (imbecillite) pe
wnych punktów widzenia i martwocie niektó
rych wysiłków przeznaczonych do utrwalenia

sytuacji dyktowanej, jak mówił II Duce przez

zemstę, nienawiść i trwogę. W zakończeniu

tego nadzwyczajnego telegramu przesłanego
prze* organ prasowy państwa kościelnego —

oświadcza wreszcie ,,Temps", że ,,rośnie prze
konanie, iż tylko idąc za dyrektywami wyrar
żonemi przez Mussoliniego w Neopalu, będzie
można uratować się od chaosu, który grozi
światu zagładą."

Z rozmysłem nie cytowaliśmy na ła
mach naszego pisma tych niezwykle
brzmiących informacji ,,Temps" i ,,Stam-
py" faszystowskiej, tak bardzo niepraw
dopodobnie brzmiały te informacje po
ważnego zresztą pisma paryskiego

Z1 dziwnym pośpiechem i gorliwością
podała natomiast cały przedruk cytowa
nego powyżej artykułu Temps" endecka

,,Gazeta W arszawska", jedyna zdaje się
nam 7. całej prasy polskiej, akcentując w

tytule ,,Watykan i rewizja traktatów",
możliwość takiej wersji polityki waty
kańskiej.

Demcnfi polMpte
w afglcafislfiel

Z niezwykłym pośpiechem, bo już w

nr. 25639 (z dn. 5 listopada br.) ,,Temps"
zamieścił sprostowanie ,,zaczerpnięte w

Citta del Vaticano u właściwych źródeł",
w którem czytam)' dosłownie:

Zagranicą ebeiano upatrywać charakter

oficjalny i przywiązać szczególne znaczenie

do telegramu wysłanego do ,,Stampy" i twier
dzącego, żc koła katolickie nie widzą innej
możli'wości prawdziwej odbudowy pokoju i

sprawiedliwości na świceie, jak kierując się
dyrektywami wskazanemi przez mowę neopo-

litańską i politykę faszystowską.
Z informacyj zaczerpniętych u właściwych

źródeł wynika, że telegram ten reprezentuje
WYŁĄCZNIE OPINJĘ OSOBISTA PEWNE
GO KORESPONDENTA I FAŁSZYWIE

JEST DATOWANY Z CITTA DEL VATI-

CANO.

Fakt, że ,,Oserwatore Romano" niejedno
krotnie poświęcał kilka zdań dla podkreślenia
strony pacyfistycznej deklaraeyj wszystkich
mężów stanu wszystkich krajów, nie powinien
wprowadzać zamętu.

Szereg licznych wy'padków wskazuje dość

jasno i znacząco, a we właściwem świetle p oli
tykę pokojową chrześcijańską taką, jak ją wi
dzi i pragnie ją mieć Stolica Apostolska, a któ

ra NIE MA NIC WSPÓLNEGO Z PACYFI
ZMEM ŹLE ZROZUMIANYM.

I tak przyjmując np. wybitnego dyplomatę
niemieckiego (radcę ambasady niemieckiej
przy Watykanie)

Jego świątobliwości Ojciec Św. dał mu jas
no do zrozumienia, że prawdziwe zbliżenie

między dwoma wielkiemi narodami jak

Francja i Niemcy stanowiłoby bardzo waż
ny etap na drodze do prawdziwego pokoju.

(Jak wiemy gwarancja traktatów i wyrzecze
nie się rewizyj są właśnie warunkiem tego zbli
żenia — przyp. Red.) . Biskup Berlina, który
świeżo przejeżdżał przez Rzym usłyszał te sa
me słowa w kołach watykańskich. Wszystko to

wskazuje jasno, że Stolica Apostolska daleka

od przywiązywania się do jakiegokolwiek sy.
stemu politycznego pacyfikacyjnego, pochwala
1 aprobuje wszystkie usiłowania kollektywnc
i indywidualne zbliżenia między narodami,
wszystkie wysiłki dokonywane w Genewie i

gdzieindziej, a zwłaszcza przez katolików

wszystkich krajów, mające na celu współpra
cować w dziele powszechnego pokoju, porozu
mienia i kollaboraeji. W konkluzji koła mia
rodajne pragną przypomnieć ostrzeże..

nie kilkakrotnie już wyrażone przez ,,Os-
serwatore Romano" w sprawie NADUŻYĆ po
pełnianych przez datowanie z W atykanu róż
nych komunikatów i telegra
mów nie mających nic

wspólnego ze Stolieą Apo
stolską. W wypadku, o który chodzi,
podkreśla się, że autor wiadomego telegramu
do ,,Stampy" NIGDY NIE PRZESTĄPIŁ WO-

Polska ma glos deciidufący!
Misi nas nie może zmusić do oddania Pomorza

Znany publicysta amerykański Frank

Simonds zamieszcza w waszyngtońskim
dzienniku ,,Star" artykuł, zatytułowany:
,,F R ANCJA NIE MOŻE SKŁONIĆ POLA
KÓW DO ODDANIA KORYTARZA", S -

monds podkreśla, że Słowianie górowali
zawsze liczebnie w tej dzielnicy nad Niem
cami, W razi'e przeprowadzenia plebiscy
tu, wypadłby 00 na korzyść Polski w sto
sunku 8:1.

Simonds zaznacza, iż senator Borah myli
się bardzo, myśląc, że Francja m oże skłonić

Polskę do pokojowego oddania Pomorza

polskiego. Francja tak samo nie może

skłonić Polski do oddania jednego miljona
Polaków Niemcom, jak naprzykład Ang-lja
nie mogłaby nas skłonić do oddania połu
dniowej Kalifornji Meksykowi. Simonds

podkreśla, że w tej sprawie Polska, nie

zaś Francja ma głos decydujący. Dopóki
Polacy zdecydowani są bronić swych obe
cnych granic, dopóty Francja we własnym
interesie mus: ich popierać.

GÓLE PROGU WATYKAŃSKIEGO SEKRę
TARJATU STANU" (,,rda jamais mis 4

pieds a la sccrctairerie d'Etat")."

Tak brzmi autorytatywne dementl

w'atykańskiego sekretarjatu Stanu, mu

mieszczone na łamach ,,Temps".
Co ono oznacza? Że propaganda poli,

tyczna niemiecka, posługując się ponadto
pomocą korespondentów włoskich z Wa
tykanu, usiłowała prowadzić robotę rewi,
zjonistyczną nawet pod płaszczykiem ofi
cjalnych komunikatów, wysyłanych rze
komo wprost z Citta del Vaticano (Stolica
Apostolska), by wywierać tą drogą maso.

wą sugestję, że polityka watykańska dla

dzieła pokoju gotowa jest przyjąć punkt
widzenia Mussoliniego, wyrażony w prze
mówieniu neapolitańskiem, co do rewizji
granic traktatem wersalskim zastrzeżo
nych.

Oficjalne 'zaprzeczenie dyplomacji pa
pieskiej tego rodzaju insynuacji, wraz

obszernem wyłuszczeniem stanowiska

Watykanu i jego politvki. która ,,N IE
MA NIC WSPÓLNEGO Z PACYFI
ZMEM ŹLE ZROZUMIANYM", jest
dużą kompromitacją zakusów propagan
dowych niemieckich, które nie wahały się
przed popełnianiem ,,nadużyć", napiętno
wanych ostro przez czynniki dyploma
tyczne W atykanu, w formie wysyłania z

Cjtta del Vaticano komunikatów i tele
gramów, jako rzekomo odzwierciedlają
cych opinję Stolicy Apastolskiej.

Wypadek powyżej naszkicowany chą.
rakteryzuje drogi, jakiemi kroczy propa
ganda niemiecka, i wskazuje nam, jak
bardzo potrzebna jest nawet w prasie pol
skiej, zwłaszcza opozycyjnej, ostrożność

w braniu za dobrą monetę, każdej infor
macji wrogiej Polsce, a wychodzącej pod
firmą ,,Made in Germany".

Tembardziej skoro my w Polsce wie
my o tem najlepiej, jak Ojciec Św,, który
poznał naszą Ojczyznę w ciężkich cza.

sach najazdu wroga, jako ówczesny Nun
cjusz Apostolski w Warszawie, życzliwie
i serdecznie odnosi się do naszego Pań
stwa i katolickiego narodu polskiego.

W tym wypadku akcja propagandowa
naszych ,,przyjaciół" z nad Srprewy *pa
liła na panewce.

Tto ma,szei wpidonmi

,Floralnośf (rubnnOw endeckich
ulicznych clssccsów spiskufą wśr6d młodzieży ahademiclcicl

9fJ

,Paironi"
Endecka mafja triumfuje. Dzięki jej

,,wysiłkom" wyższa uczelnie zostały zam
knięte. Dzięki jej zakulisowym zabiegom
pewien odłam młodzieży akademickiej z

sali wykładów przerzucił swój teren dzia
łania na ulicę. Sprytnie i obłudnie Obwie-

pol do spółki z endecją zainscenizował zaj
ścia z żydami w stolicy. Odpowiedzialność
została już ustalona. Pisaliśmy o tem już
obszernie.

Aliści przezabawnie redagowany organ
endecki na Pomorzu ,,Sł. Pom." odwróciło

kota ogonem. Zamiast rzeczowości wypu
ściło się, jak to zazwyczaj byw'a, na mętne
fale demagogji. Rekord ust-anawia nowy
w wypisywaniu bredni i oszczerstw, w rzu
caniu inwektyw ,,na rżąd sanacji". Piszą
tedy o tych wydarzeniach w właściwy so-

sposób wykrętny:
społeczeństwo polskie ma jeszczeje

den przykład solidarność: sanacyjno-
żydowskiej. Sanacja i Żydzi — jak się
okazuje — są zawsze razem. Jest to

przymierze trwałe i bodaj serdeczne.

Ale sanacja nie jest narodem pol
skim i dlatego naród polski nie da so
bie narzucić tego przymierza z Żyd-a-
IDii .

Co słowo — to kłamstwo. Zapominają
napastliwi autorzy tego pisemka, KTO

ZAWIERAŁ UGODY Z ŻYDAMI I KTO

JE PODPISYWAŁ. Endecki mąż stanu

i minister oświaty Stanisław Grabski z-a

dawnych, minionych na szczęście, czasów
zawierał czarno na bi-ałem pakt t. zw. Kon
kordat z Żydami. W pakcie tym dawał im

tak.e koncesje, warował im takie przywile
je, że uciecha i radość niepomierne pano
wała w Izraelu. Dziś o tem pisma endec
kie miJczą, a co gorsza, dążą do wywołania
masowych ekscesów, kierując niemi z ukry
cia. Taka już jest ,,moralność endecka".

Aby tę ,,moralność" uwypuklić należy
cie, wystarczy zacytować chociażby głos
opozycyjnego ,,Głosu Narodu". W arty
kule ,,Cel 1 środki" pismo to stwierdza o

zajściach warszawskich m. in.:

,,W Polsce istnieje cały szereg spraw
bardzo aktualnych i pilnych, oczekują
cych rozstzrygnięcia, i rozpraszanie w

obecnych warunkach uwagi i energji
społeczeństwa na rzeczy niewątpliwie
ważne, mniej palące w tej chwili, jest
LEKKOMYŚLNOŚCIĄ I NIEDOCENIA
NIEM POWAGI SYTUACJI" .

,,M łodzież akademicka i starsze spo
łeczeństwo musi się uzbroić w cierpli
wość i opanować swe nerwy. Aczkol
wiek nie czujemy się powołani do tego,
aby z radą o zachow-anie większego
spokoju zwracać się także do społeczeń
stwa żydowskiego, czynimy to jednak,
gdyż zdaje się ono zapominać, żc wśród
ofiar zaburzeń w Warszawie są nietyl
ko żydzi, ale jest także dużo młodzieży
polskiej" .

Artykuł powyższy kończy się następu
jącym apelem:

,,Mł-odzież akademicka nietylko w

Warszawi-e, ale również w całej Polsce,
powinna wziąć gorąco do serca słowa

rektora U niwersytetu Jagiellońskiego,
Ks, D-ra Michalskiego: SŁUCHAJ
CIE REKTORA I SENATU, A NIKO
GO WIĘCEJ!" .

Chyba do powyższego apelu nic dodać

nie można. Jest on jasny i wyraźny. Po
chodzi nietylko OD REKTORA UNIWER
SYTETU JAGIELLOŃSKIEGO, LECZ I OD

KAPŁANA: SŁUCHAJCIE REKTORA,
SENATU A NIKOGO WIĘCEJ!".

Tymcz-asem endecja narzuc-ić pragnie
komendę młodzieży akademickiej. Spro
wadza ją świadomie na bezdroża i rzuca

na łaskę ekscesów ul-icznych. Dla niej jest
rzeczą obojętną, jakie rozmiary przybierze
ta demoralizująca akcja, byle były zamiesz

ki, byle kłócenie w społeczeństw-ie wy
ładowało się w formie BURD I BIJATYK

ULICZNYCH,
j W numerze wczorajszym podaliśmy za

| Katolicką Agencją Prasową wiadomość ze

| zjazdu przedstawicieli prasy katolickiej, re-
'

prezentujących dwanaście państw Europy

i St. Zjedn. Zjazd ten postanowił zwrócić

się z wezwaniem do prasy katolickiej w*xy
stkich krajów, aby:

,,ZANIECHAĆ WALK POLITYCZ
NYCH I NARODOWOŚCIOWYCH A

GŁÓWNĄ UWAGĘ ZWRÓCIĆ NA NIE
BEZPIECZEŃSTWO, GROŻĄCE CY
WILIZACJI CHRZEŚCIJAŃSKIEJ, ora*,
aby w myśl wskazań Ojca Św. i Episko
patów poszczególnych krajów, zająć aię
USILNĄ PROPAGANDĄ NA RZECZ
NIESIENIA POMOCY BEZROBOT
NYM".
Prasa endecka celowo i świadomie wia

domość o tym zjeździe i jego wskazaniach

przemilczała, Zarówno ,,Sł. Pom," rozmyśl
ni-e ją zbojkotowało, jak i inne organy en
deckie". Wpłynęły oczywiście aa to zma-

m-.enne stan-owisko — WZGLĘDY PAR
TYJNE, właśn-ie m. in. i ekscesy akademio-,
kie, którym patronuje endecja.

Jak to nazwać, jak osądzić tę bezprzy
kładną sam owolę, to BOJKOTOWANIE
ŚWIADOME OPINJI KATOLICKIEJ, to

podburzanie do awanturniczyc-h wystąpień?
Czy fakty te nie przemawiają do wszyst
kich, czyż nie piętnują należycie niepoczy
talnej i szkodliwej demagogji endeckiej w

każdem jej działaniu?!

Zawiść, nienawiść i zdziczenie metod

partyjnych połączone z obłudą ! brakiem

moralnych hamulców charakteryzuje dzi
siejszą endecję.

Tak-ie ugrupowanie, takie stronnictwo

nigdy nie będzie rzecznikiem prawdziwe*
opinji narodowej. Jest natomiast stronnic
twem zgorszenia publicznego, stronnictwem

dywersj-i moralnej i politycznej, uprawia
nej we własnym kraju, na szkodę : społe
czeństwu i państwu.

Obstrukcja. Zarządy kobiecych klinik uni
wersyteckich chwalą jednogłośnie naturalną
wodę gorzką ,,Franciszkamiózefa", ponieważ
jest ona łatwą do przyjmowania, a łagodnie
czyszczące działanie następuje szybko, pewnie
i bez szsodliwycb działań ubocznych-
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Widmo plaf(u nad czerwonagwiazda?
Anerukafislfit niniiimiw o Handln oslriega!
wDaiłyTelfgraph" p rzy n o si z Nowego

Jorku sensacyjną wiadom ość, że amery
kańskie ministerstwo handlu ostrzegło fir
my amerykańskie, będące w jakichkolwiek
stosunkach handlowych z Rosją, aby nie
u wierały z Sowietami żadnych transakcyj
inaczej jak za gotówkę.

Posunięcie to wskazuje wyraźnie, że za
łamanie się systemu piatiletki wydaje s.ę

kwestją najbliższych tygodni.

Wsprawie tej pisze paryskie ,,Figaro":
,,Z raportu przedłoźnego w dniu 16 wrze
śnia przez ,,towarzyszy" Gr.nkę, komisa
rza finansów i Rosenholza, komisarza han
dlu zagranicznego Sowietów wynika, że

rząd sowiecki winien wpłacić przed koń
cem roku 1931, t. j, przed upływem dwóch

miesięcy następujące sumy: 535 miljonów
marek — Niemcionl, 225 miljonów dola
rów — Anglji i 150 miljonów dolarów Sta
nom Zjednoczonym, — to jest, nie licząc

jnnyeh pomniejszych długów, 12 miljardów
585 miljonówfranków. Sowiety pos.adają
pokrycie zaledwie na 10-tą część tej kwoty,
to też postanowiły nżyćwszelkichśrodków,
aby uzyskać redyskont swych weksli we

Francji i Belgji. — Oto jesteśmy przestrze
żeni — oświadcza ostro ,,Figaro". Jeśli

Rosja Sowiecka nie załamie się w przecią-
.gu kilku tygodni, wyzwalając ś w i a t o d stra
szliwej grozy, która nad nim wisi i która

jest podstawą kryzysu powszechnego, jeśli
Sowiety będą miały czem zapłacić, to bę
dziemy wiedzieli co to oznaczał Ponieważ

ani Niemcy, ani Anglja, ani Ameryka nie
są w możności udzielić Rosji nowych k r e 

dytów i odmówiły im wszelkiej prolongaty,
to najmniej kompetentni ludzie zrozumieją,
że to my (Francuzi) raz jeszcze zapłacimy
tekosztalże podróż dó Waszyngtonu La*

vala i fankcjonarjuszy Banku Francj; nie

miała na celu czego innego, jak zdradę naj
świętszych interesów Francji i cywilizacji
aa korzyśćbanków zagranicznych urewo-

MH

Jednocześnie zaś w M oskwie odbywają
siępompatyczne uroczystości z okazjiczter-
naatolecia rewolucji bolszewickiej. Biura,

kooperatywyi sklepy rządowe są nieczyn
ne. Ruch tramwajowy ograniczony, Wpo-
prsekulic rozmieszczono transparenty z ak

tualnem.: hasłami, a na placach tablfce sta
tystyczne, wykresy i malowidła, mające wy

kazać rzekomy upadek kapitalizmu oraz

zdobycze ustroju bolszewickiego.
Obchód rozpoczął się dnia 6 bm, posie

dzeniem Moskiewskiej Rady Miejsk.ej, na

którem prezes rządu Mołotow wygłosił
przeszło godzinne ekspose o sytuacji we
wnętrznej zewnętrznej.

Dnia 7 bm. na Placu Czerwonym przed
zgromadzonymi członkami rządu i przed
stawic..elami władz partyjnych ze Stalinem

na czele odbyła się defilada wojskowa i

pochód związków zawodowych, Przed de-

filadą komisarz wojny Woroszylow wygło
si! mewę, w której dowodził, że system

kapitalistyczny chyli się ku upadkowi, a w

związku z tem Sowietom ma rzekomo gro
zić niebezpieczeństwo napadu. Mówąco

rozwoju idei komunistycznej, Woroszyłow
zaznaczył, że Sow.ety nie mają zamiaru na
rzucać innym swego systemu siłą oręża,

gdyż, jak wiadomo, stanowiłoby to dla śwa

ta kapitalistycznego ,,zbyt duży zaszczyt*''.
Obecna piatiletka stanowi, zdaniem mów
cy, tylko wstępny okres socjalizmu. Na
stępne piaLletki mają przynieść rozwój . u -

grur.tiowanie tego systemu.

Organizacga władz
powszechnego spisa Indnotcl

Naczelne kierownictwo akcją powszechne
go spisu ludności, który odbędzie się W dniu

9 grudnia b. r . na terenie całego kraju, spo
czywa w rękach generalnego komisarza spiso
wego.

Generalnemu komisarzowi podlegają bez

pośrednio komisarze wojewódzcy, którzy kie.

rują akcją spisową na terenie województw, ko
misarzom wojewódzkim zaś podlegają referen
ci spisowi, kierujący spisem na terenie po
szczególnych powiatów.

Spis we wszystkich miastach, gminach
wiejskich i województwach przeprowadzają
naczelni komisarze spisowi, którym podlegają
starsi komisarze spisowi, wyznaczeni każdy
na 20 okręgów spisowych, wreszcie na teren'c

każdego okręgu, obejmującego około 250 osób,

przeprowadza spis komisarz okręgowy.
Szczegółowe instrukcje określają dokładnie

obowiązki i zakres działania poszczególnych
władz spisowych.

Prisw om ,,P.P.Żegluga
Polska**

w aaźilzieralhtu r. Sb.
Na 8 statkach Żeglugi Polskiej w październi

ku przewieziono ogółem 59.368 ton towarów, a

w tem w wywozie z Polski 45.855 ton węgla,
1.513 ton szyn kolejowych, 957,5 ton cukru i

1501.5 ton drobnicy, a w przywozie do Polski

8.410.5 ton rudy i 1.130,5 ton drobnicy. Za fra

ehty zainkasowano 13.577 funtów sterlingów.

Gorszący oktaw skaitchw agHacfi
antypolskiej w Prusach Wschodnich
Jak nieprzyzwoite i gorszące objawy po

ciąga za sobą usilnie przez pewne sfery nie
mieckie prowadzona agitacja antypolska,
świad'czy fakt, który przed kilku dniami miał

miejsce w parafjalnym kościele w Sztumie. Do

Sztumu przybył na wizytację pasterską nowy

biskup warmiński, ks. Kaller, i wystąpił do

wiernych z przemówieniem w dwuch językach,
po niemiecku i po polsku. Dźwięk mowy pol-

skiej w ustach biskupa tak oburzył niemców,
że nie bacząc ani na powagę i świętość miej
sca, ani na godność swego arcypasterza i na
leżny mu szacunek, z hałasem opuścili świą
tynię ku ogólnemu zgorszeniu wiernych. Ta
kie zachowanie się w kościele nacjonalistów
niemieckich głęboko poruszyło całą ludność

katolicką Prus W schodnich.

Harccrrfwo
w Lidze Narodów

Pzaaa harcerska podaje wiadomość o no.

wym sukcesie jaki odniosły harcerki na tere
nie międzynarodowym, mianowicie o zapro-
SBcnhł do Sekcji Opieki ńad Młodzieżą w Li
dze Narodów, cenionej działaczki społecznej
p. Olgi Małkowskiej, założycielki tak zwane
go ^Dworn Cisowego" w Pieninach — Harcer
skiej Szkoły Pracy. Należy dodać, że dotych-
ezoz interesy skautowe reprezentowała w Sek
cji Z ramienia naczelnych władz skautowych
-- Angielka p. Katarzyna Farsę — Dyrektor,
ka Międzynarodowego Biura Skautek.

raoillwoscft wywozu są
Naleig tewghorzgs(ać

Wdniu-6-ym listopada r. b. odbyła sięw

Państ'wowym Instytucie Eksportowym konferen

cja w sprawie wywozu zagranicę słodu i jęcz-
mienia. Obradom, w których brali udział przed
stawiciele związków i firm eksportowych, prze
wodniczył radca Piotrowski, który wygłosił tów-

niei referat na temat możliwości wywozu słodu

zagranicę. -— Keferent, omawiając zasadnicze

sprawy wywozowe, podk reślił konieczność opa
nowania przez na *z przemysł słodowniczy w ła

snego rynku wewnętrznego. Je st to niezbędne ze

względu na wzmagający się import słodu z Cze
chosłowacji i stałe w związku z tem podupada
nie słodowni krajowych.

W ożywionej dyskusją jaka wywiązała się
nad ciekawym referatem p. Piotrowskiego, wy
powiadano się za tworzeniem spółek słodowni-

czych z udziałem przedstawicieli zarówno prze
mysłu słodowniczego jak i kupców oraz ekspor
terów jęczmienia, jak również powołaniem do

życia wspólnej organizacji porozumiewawczej.

O wswwlitssrare f Isauitaleira
arascruęlteasiasBsiB**

P. minister robót publicznych, inż. Norwicl-

Kiugebauer przyjął w dniu 7-ym b. m . delega
cję Związku Żelbctników i Rady. Cementowej,
profesorów Bryłę i Paszkowskiego, oraz p. Le

chajJeżewskiego w New,Yorku, z którym odbył
dtużśzą konferencję w sprawie nawiązania

vsńólpraćy z kapitałem amerykańskim:.

Na łamach pism francuskich znajdujemy
druzgocącą krytykę posunięć rządu francu
skiego w związku z wizytą Lavala w Wa
szyngtonie. Artykuł podany jest w formie

,,djalogu między optymistą i pesymistą na

temat komunikatu oficjalnego, sekretnych
rokowań i filozofji pewrrej podróży".

Autor przeprowadza rozmowę następu
jącą:

— ,,Skądże to pan wraca, taki podnie
cony?

— Właśnie Laval przyjechał z Waszyng
tonu, — byłem w tłumie, który go witał z

entuzjazmem!
— Czy uważa pan, że premjer zasłużył

istotnie na taki wylew uniesienia?

— Czyż może pan o tem powątpiewać?
Czy nie czytał pan gazet, które rozwodzą

się nad triumfami' Layala w Waszyngtonie!
Mój panie, tym razem mamy prawdziwego
asa na czele rządu(

— Cóż tak nadzwyczajnego uzyskał ten

pański as? Czytałem coprawda w gazetach
dytyramby na jego cześć, widziałem kolo
salne tytuły artykułów pochwalnych, lecz

jakoś w komunikacie oficjalnym nie zna
lazłem nic poza mętnemi ogólnikami i czy
sto towarzyskiej uprzejmości.

— To właśnie mme cieszy. Nic nie by-

ło, bo Laval trzymał się ostro. Ma tę za
sługę, że nic nie ustąpił ani Hoowerowi,
ani straszliwemu (terrible) Borahowi,

— No, to pan nie jest wymagający. Re
zultat jest zatem żaden! Niestety, myli się

pan przypuszczając, że bilans tej podróży
zamyka się zerem. Laval miał 1 ma je
szcze wszystkie atuty w ręku, gdyż trzyma
dolara w garści, a jednak podróż ta kosztu
je nas kilka miljardów!

— Cóż pan znów opowiada! Przecież

przed chwilą pan stwierdził, że w komuni-

kac.e nic nie było!
— Właśnie! Komunikat miał na celu

odwrócenie uwag? od tego co się jedno
cześnie działo w dyskretnym półcieniu ban
ków... Były przecież DWA orszak, zdą
żające do Stanów Zjednoczonych. Orszak

Lavala jechał z wielką pompą i orkiestrą,

rozbrzmiewającą na cały świat, drugi zaś

orszak pocichu przewiózł młodych pp. Far-

nier i Gayet, którzy pojechali rozmawiać

o poważnych rzeczach bezpośrednio z Fe-

deral Reserye Bank.

Ale przecież ci młodzi ludzie to są zna
komici technicy, którzy konferowali z przed
stawlcielami Federal Banku o sposobach
technicznych zaradzeni'a kryzysowi?

— Pan w to wierzy? Ci młodzieńcy nie-

tylko rozmawiali, ale i zawarli poważne

umowy z Federal Bank.em . Przedewszy
stkiem zdecydowali się zostawić Stanom

Zjednoczonym nasze krótkoterminowe po
życzki na sumę 7 i pół miljardów franków

i5 miljardów, które uwolnili z Banku Fran
cji.

— Ależ to straszne 12 i pół miljardów!
I jakim sposobem tacy młodzi ludzie mieli

tak.c pełnomocnictwa? Czy ten pan Far-

nier nie był przypadkiem zamieszany w

aferę Oustrica?

— Otóż właśnie. Dogrzebał się pan

istoty rzeczy, całego mechanizmu naszej
t. zw . demokracji... Podczas, gdy politycy
na froncie sceny mówią, bynic nie powie
dzieć, za ich plecami przedstawiciele Ban
ków działają, i upłynniają majątek Fran
cji!

— Na czyją korzyść?
— Należy s'ę lękać, że banki amery

kańskie k-orzystać będą z naszych udogo
dnień, aby gonić za swemi kapitałami za-

mrożonemi w Niemczech i Rosji!
— W takim razie ta podróż do Waszyng

tonu kosztuje nas już przeszło 12 miljar
dów?

— Niech pan doda jeszcze tę olbrzymią
ilość bawełny, którą Francja ma zakupić
w Nowym Jorku w imię ,,solidarności mię
dzynarodowej", której koszta my zawsze

ponosimy. To samo będzie dalej w stosun
kudo Niemiec.

— Ico pan z tego wnosi?

— Sądzę, że ,,bliższa koszula ciału

miłość bliźniego trzeba zacząć od samego

siebie, — zastosowanie tej reguły jest dla

nas dzisiaj kwestją życia lub śmierci".

Ton ostrej krytyki tego artykułu jest
bardzo charakterystyczny. W tym samym

duchu przemawiał niedawno przyjaciel Pol
ski Franklin Bouilkm na kongresie federa
cjiradykalnej: — Niemcy winne są 174 mi
liardy' — oświadczył, — nie licząc 40 mt-

Ijardów reparacyj. Banki nasze pożyczyły
15 miljardów naszym aljantom, którzy po
spieszyli ulokować je w Niemczech, na wy
sokich procentach, a teraz domagają s;ę

od nas, byśmy się poświęcili, by ratować

tych, którzy nas wyzyskali! Nigdy na to

nie pozwolimy!".
Laval będzie miał ciężki orzech do zgry

zienia, chcąc ,pomóc" Niemcom, którzy z

prawdziwą arogancją utrzymują, że Lavn!

ma obowiązek rokować z nimi w tej spra
wie,

,,Berliner Tageblatt" zamieszcza arty
kułp. t,: ,,Lavals Pflicht zura handeln", w

którym łaskawie oświadcza, że ma on te-

raz sposobność zostania wielkim człowie
kiem!

Naturalnie o ile pożyczy wiele.,, wiekm

pieniędzy!

Franciszkanin O. Marceli Bayart, który podczas w ojny pełną poświęcenia pracę duszpa,
stęrską sprawował tv najdalej wysuniętych ro wach strzeleckich i który wówczas utracił obie

nogi, został odznaczony Krzyżem Legji Honorowej, najwyższem odznaczeniem cywilnem
Francji. Dekoracji Francisżkuhina dokona! sam arcybiskup Paryża, ka rdynał Verdier,

Wielkie(aiemnice ^duptom atijcznticli
Podróż Lavaia do Amergkl kosztowała Francie kilkanaście miliardów
ScnsacMfjrc rewslocge o zakullsow^cl* ssBaclsiaetieacls Ssarakewpcia frankO'% mcrykaósh clic
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Syn chłopskisaPan'ini Tronie
Fantastyczna kariera szacha perskiego Rizah Chana

Było to w r. 1902. Poseł angielski w

Teheramle odwiedzał właśnie swego fran
cuskiego kolegę. Przed bramą poselstwa
stał na posterunku olbrzymi,,szausz" (pod
oficer) perskiej brygady kozackiej. Na wi
dok obu dyplomatów ,,szausz” zaprezen
tował broń na sposób rosyjski. Jak mar
tw-yposągzastygływ bezruchn. Kiedy po

pół godzinie poseł opuszczał gmach posel
stwa, kozak wciąż jeszcze prezentował
ciężki karabin. ,,Na boga, zawołał poseł,
zarzućcie broń na ramię, jesteście prze
cież zupełnie wyczerpani. Jak się nazy
wacie, ,,szausz"?

nRizah Cham Wasza Ekscelencjo”,
brzmiała odpowiedź żołnierza.

W 25 lat później następcy owych dyplo
m atów stal' w stali tronowej pałacu cesar
skiego w Teheranie i kiedy rozwarły się

skrzydła wysokich drzwi, dyplomaci zg:ęci
w ukłonie oczekiwali przybycia nowego

władcy a głios mistrza ceremonii obwieścił:

,,Jego Cesarska Mość Rizah Szach Pele-
hwi".

Fantastyczna karjera szacha perskiego,
syna prostego chłopa, jest ściśle związana
z historją jego kraju.

Persja przed wojną światową była pań
stwem slabem i bezwładnem. Rządziły w

niej Rosja i Anglja, które kraj rozdzieliły
między siebie. Cała północna część kraju
była sferą interesów Rosji, południowa
część, tereny naftowe, należała nieoficjal
nie do Airgiji. 'W środku między tem! sfe
ram i leżał wąski skrawek terytorjum ,,ne
utralnego" ze stolicą Teheranem. L e c z n a 
wet dotąd sięgały wpływy rosyjskie. Gwar

diaprzyboczna szacha składała się wpraw
dzie z Persów, lecz korpus oficerski two
rzyli Rosjanie, a cała organizacja gwardji
była wzorowana na brygadzie kozackiej,

SYN CHŁOPA I GÓRALKI Z KAUKAZU.

W tych kozakach perskich służył Rizah
Chan, syn chłopa z okolicy Demawendu I

Turczynki z Kaukazu, po której syn odzie
dziczył dumną postawę jej rasy i jej nie
ugiętąwolę. Po dług'eh latach Rizah zdo
był zaledwie stopień podoficera. D opiero
w r, 1.906 rozpoczęła się jego zawrotnie
szybka karjera. Kiedy n.a tron wstąpił
szach Mohamet Ali, wybuchła rewolucja,
podczasktórej Rizah tak s'ę odznaczył, iż

mianowany został oficerem. O dtąd szyb
ko jużposuwał się naprzód. W chwili wy
buchu wojny świ'atowej był już oficerem

sztabowym... i w głębi serca nienawidził

Rosjan, którzy byli jego przełożonymi. W

r. 1917, kiedy potęga Rosji się załamuje,
Rizah załatwia się z nimi w sposób krótki

I o s t r y . Degraduje poprostu rosyjskiego
dowódcę brygady i sam s t a j e na jej czele.

Wstąp w szeregi lOPP.

W kraju tymczasem panują coraz więk
sze zamieszki i rozruchy. Rząd jest bez
silny. W całym kraju rządzą bandy roz
bójników. Lada chwila grozi wybuchem
powstania.

Nagle w lutym 1921 r, zjawia się w Te
heranie brygada kozacka, na jej czele Ri
zah Chan i w przeciągu kilku godzin wszy
stko jest załatw'ione. Gabinet rozpędzony,
nowy rząd u steru, a Rizah otrzymuje god
ność ,,sardar supeh", jest poprostu dykta
torem wojskowym. Wkrótce cała Persja
podlega znowu władzy centralnej w Tehe
ranie, Bandy rozbójników zostały wytę
pione, buntownicze szczepy Kurdów i Ara
bów poddały się. Dzisiaj po całej Persji
można już. podróżować bez broni przy

boku.

U SZCZYTU WŁADZY.

Pewnego pięknego poranku ,,parla
ment” perski uchwala detronizację ostat
niego szacha z rodu Kadżarów i mianuje
władcą Persji Rizah Chana. W io sną r. 1926

o dbyw a się koronacja byłego podoficera
Kozaków na ,,szach-in-szacha", n a ,,króla
królów", na absolutnego władcę i cesarza

Persji, a raczej Rizah Chan koronuje się

sam. Ceremonjału koronacyjnego dokonuje
Rizah Szach ńa olbrzymim, złotym ,,Pawim
Tronie", prastarej, świętej relikwji naro

dowej Persji. ,,Pawim Tronem” zwie się
on już od niepamiętnych czasów, gdyż bły
szczy we wszystkich barwach tęczy jak
lśniące metalowym połyskiem pawie pióro,
i gęsto wysadzony jest brylantami.

Obecnie Rizah Szach rządzi Persją ja
ko dyktator, oparty o swoje wojsko, które

jest mu ślepo oddane. Coprawda istnieje
parlament, istnieją ministrowie, lecz są to

tylko bezwolne narzędzia w ręku Szacha.

Przeciwko jego woli niema sprzeciwu. Ra-

zah Szach panowanie swoje rozpoczął jako
dyktator, jako taki może je doprowadzić
do końca. Dzisiaj już ma on wprawdzie
licznych wrogów w swo-im kraju, którzy ja
wni-e przeciwk-o iriemu występują. Wielu,

którzy doniedawna jeszcze urządzali owa
cje na cześć ,,zbawcy ojczyzny”, dzisiaj
serdecznie go nienawidzą. Faktem jest, iż

liczne grupyPersów w wielu krajach euro
pejskich prowadzą zaciętą walkę przeciwko
rządom Rizah Szacha i pragną w ojczyźnie
zamiast władzy dyktatorskiej, zaprowadzić
rządy republikańskie na wzór europejski,

Ratuicie p asie
dzieci...

Ten jednogłośny apel wszystkich matek

zośtał Wysłuchanym Ńie będzie już? dzifeei oho*

rych na krzywice, słabość i rozmiękczenie

kości, nieżyt oskrzeli, gruźlicę i ogólny nic

dorozwój. Jedynym najskuteczniejszym śrocb

kiera leczniczym przeciwko powyższym nie"

domagani'om dziecięcym jest Emulsja, trano*

wa ,,Erbe". Pełnowartościowy ten środek od*

żywczy jest przetworem zaw-ierającym naj*
czystszy tran, witaminy, sole wapniowe ifos*

forowe, a przytem nadzwyczaj smaczny i

chętnie przez dzieci przyjm'ow 'any.. .

-

D,r. L. K.

Przprostf naiuralnw
ludnoid

w H-sgim SswartaSc r. I*.

Według obliczeń Głównego U rzędu Stały,
stycznego, ruch naturalny ludności,w Polsce

w IT-giin kwartale r. b . przedstawią! się im

stępująeo: (cyfry w nawiasach oznaczają ana

logiczne dauc za I kwartał r. b .):
Małżeństw zawarto 61.933 (97.912), uro

dzin żywych było 256.775 (250.413), zgonów
121.319 (156.44 .0), przyrost naturalny zatem

w yniósł 135.456 osób (93.973).
Na 1000 mieszkańców przypadało: mał

żeństw 8,0 (10,3), urodzeń, żywych 33,0 (32,2),

Izgonów 15,6 (20,1), przyrost naturalny zatem

wynosił 17,4 (12,1).

X dziwów pr%nmdif

Wagon żelaza w naparstku
Uczeni w ostatnich latach wtargnęli nie

zwykle głęboko w tajniki otaczającego nas świa
ta, i w tajniki materji, z którego świat ten

jest zbudowany. Fizycy i chemicy tak długo
wdzierali się w istotę cegiełek, z których zbu
dowana jest materja, t. zw . atomów, aż w koń
cu okazało się, iż taki atom jest prawie pusty.
I otóż z biljonów takich prawie pustych nico-

stek zbudowana jest materja, z której stwo
rzony jest człowiek i ziemia, słońce i gwiazdy,
cały wszechświat.

Uczeni stanęli u progu całego szeregu zdu
miewających prawd, zagadki okryć, kiedy
stwierdzili, iż wnętrze atomu, tej najdrobniej
szej cząstki naszej materji, przedstawia świat

dla siebie o niezwykle skomplikowanej struk
turze. Każda z tych najdrobniejszych cząstek,
którą dotychczas przez setki lat uważano jako
ostateczną pracząstkę materji, okazała się ca

łym systemem słonecznym o niezwykle, nie
prawdopodobnie drobnych rozmiarach. Każdy
atom posiada centralną gwiazdkę, jądro, nała
dowane elektrycznością pozytywnie. Dookoła

tego minjaturowego słońca centralnego wirują
z zawrotną szybkością niezliczone elektrony,
naładowane negatywnie, pewnego rodzaju pla
nety atomistyCznc, krążących dookoła swego

słońca atomistycznego. W tym miniaturowym
święcie o nieskończenie drobnych wymiarach
odległość elektronów negatywnych od ich cen

tralnego jądra sło-necznego jest nieprawdopo
dobnie olbrzymia. Brzmi to niezwykle para
doksalnie. Odległość' ta jest tak olbrzymią
oczywiście w porównaniu do tych ultramikros-

kopijnych wymiarów atomu, którego średnica

wynosi zaledwie 10-miljonową część milimetra.

Odległość elektronów od ich centralnego ją
dra jest relatywnie daleko większa niż odle
głość ziemi, Marsa, Jowisza od słońca.

Wyobraźmy sobie te odległości na następu
jącym przykładzie: W ziarnku złota, które wa
ży 20-tą część grama, znajduje się tyle miljar
dów atomów, iż ich olbrzymia liczba przed
stawia olbrzymią cyfrę o 27 zerach. Jakże ni
kłe musi więc być jądro jednego atomu złota,

aby owe 79 elektronów, które krążą dookoła

tego jądra, mogły w tym ultrami.kroskopijnyni
światku wirować w tak relatywnie olbrzymiej
odległości. Nie przesadzimy więc, jeśli powie
my, iż przestrzeń atomu złota jest prawie pu
sta, gdyż w środku jego znajduje się jedynie
nieskończenie mała nicostka jądra, dookoła

którego w olbrzymiej odległości krążą nieskoń
czenie m niejsze jeszcze elektrony.

Każdy atom możnaby porównać z pustem

pud'ełkiem, w którem przyroda z niezwykle
lekkomyślną rozrzutnością przestrzeni umie
ściła jedynie niezmiernie malutką cząstkę pró
bną matęrji, właśnie Owe jądro, opakowane w

powłokę elektronów. Jeśli promień Roentgena

przebija cienką płytę metalową przebija on

raczej sito, a w locie swym przemierza pustkę,
na którą się składają odległości elektronów od

jądra.
Znajdujące się w środku atomu jądro cen

tralne składa się z cząstki materji, nieskończe
nie zgęszczonej. Gdyby np. z wagonu żelaza

można nsunąć wszystkie elektrony poszczegól
nych atomów, lub gdyby tą masę kelaża możnn

tak ścisnąć, iż elektrony przylegałyby ściśle

do jądra, wówczas z tej olbrzymiej maey że
laza pozostałaby ilość, jaka pomieśdćby nę

mogła w naparstku. Teń naparstek jednakże
zaw ierałby całkowitą materję poprzedniej mas??

żelaza i ważyłby również tyle, co poprzednio.
Otrzym alibyśmy więc naparstek materji, któ
rego n ie zdołałoby nnieść 50 najsilniejszych
ludzi.

Trudno się oprzeć myśli, jakby wyglądały
światy zbndowane z tak skoncentrowanej ma

terji. Tymczasem światy takie nie są bynaj
mniej pustym tworem czystej wyobraźni. Świa.

ty takie istnieją. Dalekie gwiazdy zbudowane

są z tej cudownej materjiidają nam znak ży
cia o sobie, kiedy wzrokiem zapuszczamy się
w niezmierzone, przepastne głębie nieba wie
czornego.

O jednej takiej gwieździe pomówimy w na
szej następnej pogadance naukowej.

J.O.CURWOOD.

Dolina ludzi milczących
Pwwfcść

JO Psraefiflart antforerznwami J e rz e g o MarSicza
— Widzisz, pożegnawszy ciebie

wróciłem ponownie do topolowego
gaju. Znalazłem miejsce w którem

Kedsty ją dopędził — mech był tam

silnie ubity. Musieli długo rozmawiać

stojąc. Potem on wrócił do miasta

przez gaj topolowy, a ona zginęła
między sośniną. Tu straciłem jej
trop. Idąc między sosnami, mogła!
dotrzeć do dworku inspektora nie'

zwróciwszy niczyjej uwagi. Ciężko j
jej musiało być w tych trzewiczkach, j
nie dłuższych niż pół mojej dłoni i na

obcasach dwucalowej wysokości. Dzi
wi mnie, że nie nosi sportowego obu*

wia, albo mokassynów.
— Przybyła widać z południa, a

nie z północy - podał Kent — Zape*
wne z Edmonton.

— Właśnie. Ale Kedsty się jej cby
ba nie spodziewał, w przeciwnym ra*
żie byłby mniej wstrząśnięty.

— Chciałbym też zrozumieć, dla*

czego, z chwilą, gdy ją ujrzał, zmie*
nil swój stosunek do ciebie. Obecnie

pragnie tw ej zguby dlatego popro*
stu, by mieć wymówkę, na wypadek

gdyby go spytano, czemu tak śpie*
sznie uwolnił Mac Triggera. Złoży*
łeś zeznanie w samą porę. Dziewczy*
na kazała mu więźnia wypuścić, po*
pierając żądanie swe groźbą — nie*

stety nie wiem jakiego rodzaju.
Bądź co bądź steroryzowała starego
kompletnie. A potem K edsty rozma*
wiał z Mac Triggetem w biurze urzę*
du — pojęcia nie mam o czem. Po*

łicjant Doyłe mówi, że przegawędzili
dobre pół godziny. Wreszcie Mae

Trigger wyszedł i natychmiast gdzieś
wsiąkł. Nikt go odtąd nie widział na

oczy. Czyż to nie podejrzane? Czyż
cała rzecz podejrzana nie jest? A naj
dziwniejsze to moja raptowna dele*

gacja do fortu Simpsona...
Kent chciał odpowiedzieć, lecz na*

gle opadł w tył na poduszki. Zaniósł

się kaszlem, a powietrze gwiżdżąc wy
chodziło mu z krtani. Przy świetle

gwiazd CLConnor dojrzał, że twarz

przyjaciela starzeje naraz, przyjmu*
jąc odcień wielkie zmęczenia. O 'Con
nor przegiął się przez futrynę okna i

oburącz ujął prawicę Kenta.

— Zanudzam ciebie Jimmy! —

rzekł chrapliwie. — Dowidzenia sta*

ry druhu. Ja... ja... tu zawahał się,
poczem skłamał odważnie — ja i tak
zamierzam się jeszcze przejść. Zo*

baczę co słychać koło dworku inspe*
która. Za pół godzinki będę wracał,
to cię znów odwiedzę. Jeśli jednak
będziesz spał...

— Nie będę spał! — rzekł Kent.
O'Connor mocniej uścisnął mu rę*

kę.
— Dowidzenia Jimmy!
- 1 Dowidzenia!
Lecz gdy O'Conor cofnął się już

w mrok leżący za oknem, doleciał, go
jeszcze stłumiony głos Kenta.

— Będę ci towarzyszył w tej dłu*

giej podróży, Bucky. Pamiętaj, żebyś
o siebie dbał... Ż egnaj!

O'Connor chciał odpowiedzieć, ale
szloch wezbrał mu w piersi i zdławił
za gardło niby silna pięść. Gorące
łzy zalały mu oczy. Nie skręcił także
w kierunku dworku inspektora, jeno
cicho pocłapał ku rzece. Wiedział, że

Kent kłamstwo przejrzał i żc się już
nigdy nie zobaczą więcej.

ROZDZIAŁ IV .

Niezwykły gość.
Kent usnął dopiero po dłuższym

czasie. Była to drzemka właściwie,
którą niestrudzony mózg, walczący

do ostatka z wyczerpaniem i śmier*

cią zaludniał koszmarnemi wizjami.
Duch Kenta wracał wstecz do lat da*
wno przeżytych, do dni młodzień*

czych, przeskakując jedne fakty, dłu

żej zatrzymując sic przy drugich.
Oto znów był dzieckiem i prze*?

koniarza! się z Skinny Hillem, milut*
kim Skinny nieżyjącym oddawna.
Ten najmilszy kolega był zawsze

uśmiechnięty i zawsze woniał cebulą,
najpiękniejszą cebulą jaka kiedykoł*
wiek hodowano w Ohio. A w porze
obiadowej Kent wymieniał jeden z o*

trzymanych od fatki pikli na cebule

Skinny Hilla — dwie cebule za pikiek
podług raz na zawsze ustalonej ceny.

A potem bawił się z matką w ja*
kąś grę staromodną. Później znów
szli przez las, zbieraiąc czarne jagody
i Kent kijem okładał żmiję, zabiata

przecie w boru przed dwudziestu la*1

ty — podczas gdy matka uciekała

krzycząc, siadała na mchu i zalewał*
sic łęami.

Jakże tę matkę wielbił. We śnite
szukał mogiły w dolinie, gdzie pod

białym kamieniem spoczywała obok

ojca. Dzieliły ją od niego tysiące mil.
Szukał gorliwie, lecz napróżno, i sam

nic wiedział w jaki sposób trafił na I

Daleką Północ, w głąb puszczy. fi
(dalszy ciąy nastąpi).
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Maisza w olna twjglbuna

Sprawo akcfl budowlanej i bezrobocia
Konieczność tanich i długoterminowych

kredytów budowlanych nio ulega najmniejszej
wątpliwości; kwestja, skąd czerpać na to fun.

dusze, stanowi dopiero zagadnienie. Zgłoszo
no już różne projekty nasilania funduszu roz
budowy miast, lecz dotąd żaden z nicli nic zo
stał zrealizowanym.

W nr. 175 ,,Dnia Pomorskiego" wysunął
p. Dr. Brejski nowy projekt, który tem się od.,

znaeza, że zrealizowanie jego ma nietylko roz
wiązać problem mieszkaniowo-bućfowlany, lecz

ma także urwać łeb hydrze bezrobocia.

Dopóki bezrobocie istnieje nietylko w Pol
sce, lecz na całym świecie i jest tylko jednym
z wielu symptomów ogólnego kryzysu gospo
darczego, winno się każdy projekt radykalne
go sposobu usunięcia bezrobocia badać nietyl
ko życzliwie, lecz także krytycznie; tezy zaś

tego rodz aju : ,,jedynie brak kapitału powodu
je w Polsce bezrobocie" muszą poważne wzbu
dzić zastrzeżenie u czytelników, którzy naocz
nymi są świadkami wprost niebywałego zjawi
ska, że właśnie w najbogatszych krajach np.

w Anglji i Ameryce największe jest bezrobo
cie. Nawet w Francji, gdzie do niedawna je
szcze wogóle nie było bezrobocia, liczba bezro
botnych mimo piętrzące się w tym kraju za
pasy złota obecnie już się równa liczbie bez
robotnych w Polsce.

Słuszność ma p. Dr. Brejski twierdząc, że

marnuje się poniekąd kapitał przez u sta w o w y

sposób udzielania zasiłków z Funduszu Bezro
bocia. Uznać też należy odwagę pomysłu cał
kowitego wykorzystania Funduszu Bezrobocia

na eele produktywne; słyszymy bowiem i czy
tamy bardzo często uwagi krytykujące usta
wową działalność Funduszu Bezrobocia, ale

bardzo rzadko krytyczne te uwagi zawierają
myśli twórcze ku naprawie ustawy o Fundu
szu Bezrobocia.

Raziła natomiast w pierwotnym projekcie
p. Dr. B rejskiego sprzeczność między apelem
do twardych środków tworzenia Funduszu

Budowlanego a zbyt hojną szczodrobliwością
w udzielaniu pożyczek budowlanych; w dru
gim artykule w nr. 243 ,,Dnia Pomorskiego"
p. Dr, Brejski zmodyfikował wprawdzie punkt
ten projektu swego, domagając się od budu
jących własnego kapitału już conajmniej 1U

części kosztów! budowy domu, podczas gdy po
dług pierwotnego projektu stali pracownicy
i etatowi urzędnicy otrzymywać mieli pożycz
ki budowlane w wysokości 9/10 kosztów budo
wy i bezpłatne działki budowlane. Skutek pod
wyższonego własnego kapitału budujących był
by ten, że pobud'owalioby rocznie 24.500 izb

więcej, niż według pierwotnego projektu, a

gdyby kapitał własny budujących podwyższo
no do 50% kosztów budowy, toby na pokry
cie prawidłowego rocznego zapotrzebowania
mieszkań starczyłby fundusz budowlany 100

miljonów złotych, podczas gdy p. Dr. Brejski
domaga się Funduszu Budowlanego w rocznej
wysokości 400 miljonów złotych.

Ale zamiary p. Dr. Brejskiego sięgają też

bardzo daleko, g'dyż jed'nym zamachem zamie
rza rozwiązać 2 bardzo doniosłe zagadnienia:
problem mieszkaniowo-budowlany i problem
bezrobocia. Życie wykazuje mylnoló poglądu,
że przez szeroką akcję budowlaną usunąć mo
żna bez-robocie, a argumenty p. Dr. Brejskiego
nie przekonają ani Rządu ani Sejmu o realno
ści projektu Autora i z tego powodu nie spo
wodują Władz tych do przystąpienia do zrea
lizowania projektu Autora.

W nr. 244 ,,Dnia Pomorskiego" pisze p.

Dr. Brejski między innemi: ,,nie chodzi w

sprawie bezrobocia tylko o robotników niewy
kwalifikowanych, lecz także o cały zastęp rze
mieślników bud'owlanych". Rzecz to jest ja
sna; przecież nie można budować domów bez

rzemieślników m urarskich, stolarskich, ciesiel
skich i t. d . Twierdziłem natomiast i podtrzy
muję to nadal, że przy budowaniu domów mie

szkalnych zatrudniać można stosunkowo małą
część robotników niewykwalifikowanych, u

kategorja tych bezrobotnych stanowi np. pa

terenie województwa Pomorskiego 60% ogól
nej liczby bezrobotnych, podczas gdy liczba

bezrobotnych rzemieślników budowlanych wy
nosi 'tylko 6%. Każdy projekt usunięcia bez

robocia winien zatem w pierwszym rzędzie
mieć na uwadze zatrudnianie robotirków nie
wykwalifikowanych, bo stanowią oni przeszło
połowę wszystkich bezrobotnych. Wedle pro
jektu p. Dr. Brejskiego znalazłaby zatrudnie
nie tylko mała część robotników niewykwali
fikowanych; roczna bowiem inwestycja budo
wlana, wynosząca wedle projektu p. Dr. Brcj-
*kiego 400 miljonów złotych starczyłaby na

Artykuł dyskusyfny
robotni-zatrudnianio niewykwalifikowanych

ków najwyżej 13 tygodni rocznie.

Jak p. Dr. Brejski wyobraża sobie sytuację
Rządu i np. miasta Torunia, gdzie p. Dr. Brej
ski zamieszkuje, gdyby drogą ustawodawczą do
szło w ntyśl postulatu p. Dr. Brejskiego do te
go, że nicbyłoby Funduszu Bezrobocia, że

Rząd nie miałby żadnych fanduszów na poza-

ustawowe subwencje dla miast na rzecz bez
robotnych, że budżet miasta Torunia nic miał
by żadnych funduszów na wsparcia i prace

doraźne dla bezrobotnych, że budżet ten byłby
pozbawiony wpływów tytułem komunalnego
podatku od nieruchomości i od lokali, że w se
zonie budowlanym pobudowauoby nową dziel
nicę miasta Torunia, podczas gdy liczne setki

robotników niewykwalifikowanych ani latem

ani zimą nie miałyby wogólc zatrudnienia, a

Rząd ani miasto Toruń żadnych funduszów

na wsparcia lub prace doraźne dla tych bezro
botnych?!

Zasada, że nie wolno przystępować do nie
bezpiecznej operacji, zanim się niema jasnej
diagnozy, obowiązuje nietylko w chirurgji,
lecz także w administracji publicznej.

Kończę argumentem doświadczeniowym,
wykazującym wpływ silnego ruchu budowla
nego na stan bezrobocia. W Chojnicach po
budowano w 1929 r. 255 izb, w 1930 r. 254 izb,
w 1931 r. 206 izb ezyli razem w r. 1929 i 1930

liczba nowopobudowanych mieszkań przewyż
sza o przeszło 1Q0%, a w r. 1931 o85 % ilość

mieszkań, któreby wedle projektu p. Dr. Brej
skiego pobudowano.

Wzmożony ten ruch budowlany, przekra
czający rozmiary przewidywane projektem p.

Dr. Brejskiego, nietylko nic mógł zatrudniać

w żadnym roku wszystkich bezrobotnych, lecz

nie wywarł nawet wyraźnego wpływu na stan

bezrobocia; w roku 1929 równał się bowiem

stan bezrobocia w sezonie budowlanym nieo
mal stanowi w okresie zimowym, w r. 1930

stan bezrobocia od czerwca począw'szy równał

się stanowi w okresie zimow'ym, a w 1931 r.

stan bezrobocia równa się od początku kw'iet
nia stanowi zeszłorocznemu, aby od początku
sierpnia wzrosnąć nagle o 100%.

Chojnice, 8 listopada 1931.

Dr. Sobieraj czyk.

Wszyscy do szeregów L O. P. P.
Wz'magający się kryzys gospodarczy, któ*

ry spowodował ogólne zubożenie ludności —

oraz bezrobocie coraz liczniejszych rzesz pra

cewników, wytworzył u części społeczeństwa
pewiną, n ad e r niebezpieczną psychozę, wyra-.

żają-cą się zobojętnieniem dla wszelkich

spraw pozaosobistych, — w tem również dla

spraw obrony państwa przed możliwością nie

'bezpieczeństwa ze strony nieprzyjaciela.

Liga Obrony Powietrznej i Przeciwgazo*
wej, ja-kio instytucja wyłoniona z szeregów
całego bez wyjątku społeczeństwa i skupiają*
oa w sobie jego wielkie wysiłki w k'ierunku

tej obrony, powołana jest do trzeźwego prze*
ciwstawienia się objawom zobojętnienia. —

Przeciw nie, — wobec oo-raz bardziej niedwu*

znacznych i coraz natarczywszyćh zakusów

obcych czynników na nasze granice, — LOPP

poczuwa się do obowiązku wzmożenia wśród

społeczeństwa czujności, a zarazem jaknajlep
szego przysposobienia do tej obrony. LOPP.

opierając swą działalność na ofiarności pu*
blicz-nej, rozporządza czerpanemi stąd zaso*

bami w sposób dla obrony jaknajkorzystniej*
szy. Starając się o stworzenie silnego lotni*

ctwa, o przygotow'anie całej ludności cywili
nej do obrony przeciwgazowej i przeciwlotni
czej, rozwija w tym kierunku działaln'ość

wszechstronną i bardzo skuteczną.

Ale prócz tego. musi jeszcze zaapelować do

społeczeństwa, do jego wszystkich warstw,

klas i zawodów, by bez względu na różnice

stawało w dobie obecnego kryzysu ekonomi*

cznego tem liczniej w szeregach obrońców

państwa.
SPOŁECZEŃSTWO POWINNO ZROZU

MIEĆ, ŹE DLA TEJ SPRAWY NIE WOL-.

NO BYĆ OBOJĘTNYM.
Nie wolno obojętnieć na sprawę własnego

niebezpieczeństwa kiedy ono zagraża coraz

widoczniej, ulegają zaś niemiłosiernej żagla
dzie ci, co nie chcą i nie umieją się bronić!

Zważywszy, jak niewielką i każdemu do-

stępną, bo 50 i nawet 10 groszową składkę
miesięczną przyczynić się można do wzmóc*

nienia naszej obrony, powinien każdy bez wy

jątku obywatel poprzeć usiłowania Ligi Obro

ny Powietrznej i Przeciwgazowej, jako 'obro*

nę samego siebie.

Pamiętajmy bowiem, że nie co innego, jak
właśnie obojętność dla spraw O'gólnych, dła

spraw dobra publiczneg'o i obrony granic, —

spowodowała w wieku XVIII zagładę Rzipli*
tej Polskiej. A przyczynili się wówczas do

tego ci sami nasi sąsiadzi polityczni, pośród
których żyjemy i dzisiaj. Obyśmy nie ,,zmą

drżeli" dopięto po szk'odzie!

W Mgsn sfroiu Gandhi
ziawil sic nawetf

przed obliczem Królewskim

Pielioing inspektor
i krewny biskupa - oszustem

W Janiszewku pod Gniewem przytrzyma*
no niejakiego Polzina Wacława, ostatnio zam

w Czarnkowie :z-a rozmaite oszustwa.

Polzin objeżd(żał rozmaite miejscowości na

Pomorzu , przyczem podawał się za krewnego
ks. Bskiupa Okoniewskiego oraz za inspekto
ra Izby Rolniczej w Toruniu Kuncego i z ra

cji tej przeprowadzał lustracje gospodarstw

rolnych nakładając w wypadku stwierdzonych
nieporządków doraźne kary pieniężne na wlai

ścicieli gospodarstw.
Jak stwierdzono był on już dotychczas 10

razy karany za podobne oszustwa, kradzieże
i sprzeniewierzenia. Polzin był ponadto p'o*
szukiwany za oszustwa przez Sąd Grodzki w

Czarnk'owie.

Anglja z największem zaciekawieniem wycze*
kiwała u' jakim stroju Gandhi pojawi się ne

oficjalnej a u djencji w pałacu Buckinghiiin
przed obliczem króla angielskiego. Gandhi i

tym razem pozostał wierny swym zasadom .

pojawił się na dworze królewskim w swej sza

cie płóciennej z samodziału indyjskiego, w

której tworzył dziwny kontrast w towarzy.-
stwie fraków i mundurów galowych.

Praca polsklck kale% pertsśw.
We wrześniu r. b . koleje polskie przewiozły

12.4S5 .934 podróżnych, a więc o 12 9% mniej niż

w sierpniu r. b., a o 9,3% mniej niż we wrześniu

r. ub. Towarów, z wyjątkiem kolejowych gospo
darczych, przewiozły koleje 5.'782.'634"t., a wiec

o S%więcej niż w sierpniu r. b . i o.6,l% mniej
niż we wrześniu r. ub. Węgla naładowano we

wrześniu r. b . 186 .510 wagonów 15-tonowych,
czyli więcej o '2,5% niż w sierpniu r. b . Ogólny
wywóz towarów z Polski zagranicę pi'żez wszy
stkie kolejowe przejścia graniczne i porty
G-dańsk 'i Gdynię wynosił 111.379' wagonów, o

więc zwiększył się o l%' w stosunku do sierpnia
t. b . Ogólny przywóz do Polski przez przejścia
kolejowe i obydwa porty wyniósł 18.680 wago

nów, a wiec o 7,6% więcej niż.w sierpniu r. b.

Ogólny przebieg pociągów wę wrześniu zmniej
szył się o 1,6% w porównaniu do sierpnia T. b.

G iełda sifssźewća

Ka zebraniu giełdy zbożowo*towarowej w

Warszawie obroty były .średnie'p -r'zy1tender,*
cji utrzymanej. Notowano ża.100 kg . parytet

wagon Warszawa, w handlu' hurtowym, w la*

dunkach wagonowych: żyto 24.75 —25, pszenh
ca dw-orska 26-26 .50, pszenica zbierana 25-

25.50, owies jednolity 26'—27, owies zbierany
24—25, jęczmień na kaszę 24-25 , jęczmień
browarny 27—28, groch ,,Wiktófia" 33-36 -

rzepak zimowy 34—36, koniczyna czerwo-na

bez kanianki o czyst. do 97%r 160—200, koni*

czyna biała bez kanianki o czyst. do 97% -

250—375, mąka pszenna luks. - 4 3 —52, m ąka

pszenna 4*0. 40—43, -m ąka.żytnia. 39-40 , o.tre*

By pszenne szale- 16—16.50, otręby średnie

15.50—16, otręby żytnie 15.50—16, kuchy lnia*

ne 26-27 , kuchy 'rzepakowe 18.50 -19.50, ku*

cli)' słonecznikowe 21.50—22.50, ziemniaki i i'

dalne 5—6 zł.

Aresztowanie (atemniczego komunisty
w Warszawie

Pol-icja p'olityczna m. Warszawy w so
botę, dnia 7 bm. pochwyciła gru-bą, niebez
pieczn ą a oryginalną rybę komunistyczną,

W nocnych lokalach stolicy -od kilku ty
godni powszechną uwagę zwracał jakiś pan

w starszym wieku, tracący nieprawdopo
dobnie wielkie sumy na hulanki, na koszto
wne podarunki dla kobiet zpółświatka i na

róż-ne ekstrawagancje.
Służbie w restauracjach pan ów dowo

dził, że jest kupcem drzewnym i właścicie
lem majątku ziem skiego w Poznańskiem.

Że jest bo-gatym, nie potrzebował uzasad
niać, bowiem płacił wysokie rachunki.

Te objaśnienia nie wystarczały policji,
która krezusem głębiej się zainteresowała

i w chwili, gdy nad ranem o-puszczał jeden
z najwytworniejszych dancingów, areszto

w'ała go.

Badany w urzędzie śledczym ,,kupiec"
zeznał — po polsku, ale z mocrrym akcen
tem rosyjskim, że zwie się Mojżesz Zielony
i mieszka stale w Nowoświęc:anach. Rewi
zja os'ob-ista do ty-ch zeznań dorzuciła coś

niecoś, a mianowicie fałszywy paszport na

nazwisko Joska Załcberga ikilkanaści'e ty
sięcy złotych gotówką w/ walucie polskiej
i amerykańskiej.

Do tych punktów p. Zielony musiał do
dać garść nowych wyjaśnień, a mianowic-ie,
że w czasie inwazji bolszewickiej wyjechał
z Pols-ki do Rosji, gdzie wstąpił do sekcji
polski'ej Kominternu. Pracow ał tam do 1925

r, pod nazwiskiem Rosena, — komunisty
takiego policja oddawna już poszukuje —

a następnie wysiano io w różnych misiach

wywrotowych do Polski.

Gdy w roku 1930 zjawił się po jednej z

takic'h misy.j przed władzami 'Kominternu,

czyniono mu gorzkie wymówki''z'a liczne

hulanki, za zanied'banie obowiązków i za

wiele innych wykroczeń przeciw przykaza
niom komunistycznym.

Jednem słowem — p -opadł w niełaskę,
W ciągu roku odzyskał jednak utraco

ne zaufanie, więc Komintern dał mu 19

tys. dcł. gotówką i wysłał do Polski z po
leceniem zorgan-izowania K. P . P .

P. Zielony w olał najpierw pieniądze
przehulać, a potem zabrać się do roboty.

Jak widzimy, nie zdążył.
Policja gorliwie zajęła się wszechstron-

nem zbadaniem przeszłości p. Zielo-nego,
który naraz'.e siedzi za kratami.
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Wtrosce o los bezrobotnych
Komunifeaf PlfetsM(etfo Komifefii dla spraw tocirafeacia
Bydgoszcz została szczególniej dotknięta

klęską bezrobocia, bo gdy w calem Państwie

Polskiem ilość bezrobotnych niekorzystają*
cy-ch z zasi'ł'ków ubezpieczeniowych i ich ros

dzin wynosi w przybliżeniu 3 procent calcj
ludności, to w Bydgoszczy ilość osób nic ma-

jących środków do żyda wskutek bezrobocia

przekracza 10 proc. ilości mieszkańców.

Fakt ten wymagał szczególniejszego roz-

ważania jak należy zorganizować akcję po'rno!
cy dla tych, którzy znaleźli się bez środków

do żyda, nie z własnej winy.
Komitet wyło-niony ze wszystkich warstw

społeczeństwa ustalił na kilku swych ostatnich

posiedzeniach następujące zasady:
1) w pomocy obowiązani są W'ziąć tidzial

wszyscy posiadający środki do życia i to

wszyscy możliwie równomiernie, w stosunku

progresywnym do swydi dochodów. Dostari

czanie tej pomocy, to nietylko spełnienie po*
czucia miłosierdzia, lecz nakaz obowiązku

społecznego;
2) Wszyscy którzy znaleźli sic bez śród*

ków do życia, nie wskutek własnej winy, —

mają prawo do równomiernego korzystania z

pomocy.

3) Pomoc ta nie m-a mieę charakteru jat5
mużny — jałmużna bowiem na rzecz osób

mogących pracować , musiałaby obniżyć ich

godn'ość osobistą i poczucie obowiązku pracy

4) Zasady powyższe mogą być zrealizowa*

mc tylko wtedy, gdy tak akcja zbiórkowa

jak i rozdzielcza będą zcentralizowane w jed

oym ręku.

5) Z pomocą dla bczrobtnych ściśle łączy
się sprawa dożywiania dzieci 'oraz opicjca
nad ubogimi, to jest nad nicziamożncmi oso*

bami doroslcmi, nie mogąeemi zarobkować

wskutek ułomności czy też podeszłego wie!

ku — to też akcja charytatywna w tych 2!ch

kierunkach winna być uzgodnioną z pomocą

dla bez-robotnych.
W realizacji tych zasad Wydział Wyko!

nawczy Miejskiego Komitetu dla spraw bez!

robocia na swcm posiedze-niu w dniu 5 listo*

pada 1931 r. między innemi uchwalił:

I. Gala akcja pomocy dla bezrobotnych
skupia się w ręku Miejskiego Komitetu do

spraw bezrobocia, w szczególności akcja roz

dzielcza. To samo dotyczy akcji dożywia-nia
dzieci z tem, żc organizacje, które już daw*

niej się taką akcją zajmowały, mogą nadal

działać, jednak w ścislem po-rozumieniu z

Miejskim Komitetem do spraw bezrobocia, —

celem u-niknięcia podwójnego obdarzenia jc*
dnych dz-ieci z p'ominięciem drugich. To sa*

mo d'otyczy wszelkich akcji charytatywnych.
Wszelkie zbiórki na cel-e społeczne i cha*

rytatywnc, mog-ą mieć miejsce jedynie :za wic*

d'zą i zgodą Micjskigo Komitetu do spraw

bezrobocia. W tym celu wszystkie odnośne

organizacje winny skomunikować się z Miej*
ski-m Komitetem do spraw bezrobocia.

U. Miejski Komitet dla spraw bezrobocia

uchwala dalej dążyć do opodatko-wania się

wszystkich pracując*ch wedle następujących
stawek:

1 Pól proc. od dochodów do 300 ,zt. mieś

KRONIKA
BYDGOSZCZ

Kalendarzyk rzym.*kot.
Wtorek Andrzeja
Środa Marcina

— Dyżur nocny aptek: Apteka przy K*
Teatralnym, Marsz. Focha14 - telefon 1962i
Apteka Pod Aniołem, Gdańska 39, teL 3*85.

— Muzeum Miejskie przy Starym Rynku
otwarte codziennie od godz. 10—16, w niedzie*

lę i święta od godz. 11 -14 . Obecnie w Mu*

zeum prócz wystaw zwykłych, wystawa obra*

rów i rzeźb Krakowskiego Towarzystwa Arty*
*tów Polski ,,Sztuka".

TEATR MIEJSKI,

Dziś ostatni gościnny występ Opery War
szawskiej. Artyści Opery W arszawskiej, których
publiczność tak żywiołowo i owacyjnie przyjmo
wała, wystąpią gościnnie we wtorek 10. 11 . w

operze Puccini'ego ,,Tosca". Orkiestra własna

26 osób pod batutą utalentowanego kapelmistrza

Berdiajewa.

Występ Leona Wyrwicza w Teatrze Miejskim,

Przygody wojaka austrjackiego podczas woj
ny światowej są przeróbką z głośnej powieści
Jarosława Haszka. Jako sztuka zręcznie przy
stosowana do warunków scenicznych, jest zaj
mującą przedewszystkiem przez tło, na jakiem
się Tozgrywa, podmalowane z chwytliwym da
rem obserwacyjnym i zlekka tylko przerysowane

od rzeczywistości ku satyrze. A więc ,,Dzielne
go Wojaka Szwejka" z gościnnym występem

cenionego humorysty Leona Wyrwicza w roli dr.

Griisteina i Dowmuntem w roli tytułowej uj
rzymy na najbliższej premjerze. Próby pod kie
runkiem reżysera Koreckiego na ukończeniu.

Teatr rewji ,,Uśmiech Bydgoszczy".
Dziś we wtorek premjera nowej rewji p. t .

Uśmiech krzepi' * (Przegląd tegorocznych prze
bojów ,,Uśmiechu"), która jednakże tylko przez

dni trzy,jt. zn . do czwartku, dn. 12 utrzyma Się
na afiszu. - W piątek, dnia 13 bm., oraz w so
botę, dnia 14 bm. przybywa na krótką gościnę
do ,,Uśmiechu" zespół artystów warszawskiego
teatru ,,Morskie Oko" i ,,Qui pro quo" z uroczą

p. Karlińsk% i p. Minowiczem na czele. — Zna
komity ten zespół pierwszego dziś w Polsce tea
tru rewjowego wystąpi' tylko dwa razy w sali

,,U śmiechu". — Bilety weześniej do nabycia w

vsięgami N. Gieryna (pl. Teatralny).

REPERTUAR KIN.

Nowości — dziś premjera potężnego arcy
dzieła dźwiękowego p. t . ,,B łękitny Ekspres",
film genjalEego rosyjskiego reżysera Eisen
steina.

Marysieńka — wyświetla od dziś film p. t .

,,Car Mikołaj II i ojciec Gapon", ponadto drugi
obraz p. t . ,,Zdeptany honor".

Kristal — w dalszym ciągu wyświetla dźwię
kowy film p. t. ,,Bezbożne dziewczę". Poszcze
gólne sceny denerwują, zachwycają i wzruszają
widzów.

Oko — dziś i jutro arcydzieło p. t . ,,M iłość'1.

Na scenie rewja wojskowa. Produkują się świa
towej sławy artyści Trnzzi oraz duet Bernardy.

Corco — dziś najciekawszy film sezonu p. t .

,,Czarny as". Bogaty nadprogram.

Zmiasta
— Rekolekcje dla młodzieży męskiej w Parze.

Od środy 11-go do niedzieli 15 bm. odbędą się
w kościele farnym rekolekcjo dla młodzieży mę
skiej, odprawione przez O. Misjonarza, Nauki

odbywać się będą w wymienionym okresie co
dziennie o godz. 7 -ej wieczorem. — Rodzice i

Opiekunowie, pracodawcy i wychowawcy! Do
pilnujcie, aby każdy młodzieniec skorzystał z

tych nauk.

— Koncert Chóru ,,Opus". W najbliższy
czwartek, dn. 12 b . m. odbędzie się w Teatrze

Miejskim rewelacyjny Występ tego znakomitego,
0 sławie wszechświatowej, chóru czeskiego, li
czącego 50 osób. Dyryguje koncertem W. Stein-

mann, prof. konserwatorium berneńskiego. — W

programie szereg arcydzieł muzyki chórowej cze
skiej Smetany, Novaka, Janaćka, Nesvera i in.

oraz z kompozytorów polskich Nowowiejskiego
1Wallok-Walewskiego. Sprzedaż biletów już roz-

noezęta w kasie Teatru Miejskiego oraz w Księ
g-arni i Składzie Nut Jana Idzikowskiego, Gdań
ska 23.

— Kolejowe Przysposobienie Wojskowe urzą
dza z okazji rocznicy Niepodległości Akadamję,
która odbędzie się w środę, dnia 11 bm, o go
dzinie 19-tej w sali Ogniska K. P . W . Bydgoszcz.
Program następujący: 1) Słowo wstępne, 2) Chór

kolejarzy ,,H asło" , 3) referat prof. Wojtalewi-
eza. 4) śpiew solowy, 5) deklamacja, 6) orkie
straK.P.W. - Zaprasza się wszystkich człon
ków K. P . W . wraz z rodzinami. Wstęp bez
płatny.

W dniu 11 listopada. 1931 r. odbędzie się w

Osieku n. N . o godz. 20 -tcj na sali p. Pazder-

Zebranie od'działu Żeńskiego odbywają się

regularnie w pierwszą środę każdego micsią*
ca. Dnia 4 bm, zebrały się członkinie młodej
organizacji w Ognisku Kołejowem. Prezeska

Oddziału p. M arkowska zagaiła zebranie ha*

slcm ,,Cześć pracy" i podała porządek obrad

Następnie obecny na żebraniu prezes 24 Ko*

la p. Kołakowski referował w sprawie aka*

demji, którą organizuje z okazji 13 lccia od*

zyskania niepodległości.
W dalszym cąigu p. Kabaciński wygłosił

zajmujący referat, om awiając zagadnienie b.

d'zisiaj aktualne; Przysposobienie W ojskowe
Kobiet.

Po referacie wywiązała się ożywiona dys*
kusja. P . Kabaciński omawiał sprawę Wycho*
wania Fizycznego na terenie naszego miasta.

P. Kołakow ski podkreślił wybit-ną rolę, jaką
m'oże odegrać kobieta zorganizowana i od*

powiedmo uświadomiona w pacyfi'kacji świa*

ta. P . prezeska Markowska zaznaczyła, że

przedewszystkiem należy kobietę przygot'o*
wać do walki z gazami trującemi, które w

przyszł-ej woj;nic będą najniebezpieczniejszą
bronią w ręku nieprzyjaciela i mogą wy-rzą*
dzić W'ięcej szkody miesz-kańcom, pozostałym
w kraju, niż żołnierzom ma froncie. Aby człon

kinie zapoznały się ze zagadnieniem tem do*

kład'nicj, na pnzyszlem zebraniu zostanie wy*
głoszony r-ef-erat pt. ,,Zadania LOPP".

W d-alszy-m ciągu nastąpiło uzupełnienie
księgi ewidencyjnej i podpisywanie deklara*

cyj. P . prezeska, kończąc zebranie, przypom*
niała nieprzychylne Polsce stanowisko amery

kańskieg-o senatora Boraba, który domagał się

rew-izji naszych granic zachodnich. W obec

niebezpieczeństwa, grożącego nam stale ze

strony Niemi-cc powinniśmy tcm więcej po*

pierać rząd p. M arszalka Piłsudskiego abyś*
my jcd-nością silni, mogli śmiało stawić czoło

zakusom n-ieprzyjaciela.

skiego wielki obchód Rocznicy Powstania Rze

czypospolitej i Powstania Listopadowego, urzą
dzonej przez Kol. Przysp. Wojskowe Ogniska
Osiekn.N.

— Baczność! handlarze okrężni. M agistrat
Wydział Przemysłowy podaje niniejszem do w'ia
domości, że imdanie o uzyskanie licencji na han
del okrężny na rok 1932 należy składać ustnie

do protokółu w w'yżej podany'm urzędzie, przy ul.

Jana Kazimierza nr. 5 II, pokój 3 począw'szy od

16 listopada r. b.

— Powiatowe zebranie dla wszystkich człon
ków Kółek Rolniczych pow. wągrowieckiego od
będzie się w Wągrowcu w czwartek, dnia 12-go
listopada b. r . o godz. 12-tej w południe w sali

Nowej Strzelnicy,, ui. Kościuszki.

Porządek obrad: Zagajenie, przemówienie p.

kapitana M. Zenktelera — prezesa W. T. K . R.,
referat: ,,0 ustroju gminnym" w'ygłosi referen
darz Starostwa p. Andrzejewski, referat: ,,-Jak

gospodarować w obecnych czasach" wygłosi p.

major Goetzcndorf-Grabowski z Leehlina, dysku
sja, sprawy' organizacyjne, wolne głosy i zam
knięcie.

Wszystkich członków' Kółek Rolniczych na
szego powiatu prosimy o jaknajliczniejszo przy
bycie.

— Goście czescy w Teatrze Miejskim. W

dniu 12 bm. zawita do naszego miasta wszech*

światowej sławy drużyna śpiewacza .,Opus"
licząca 50 osób, która jako jeden z etapów
swej podróży artystycznej po Polsce wybrała
również i Bydgoszcz. Zaznaczyć należy, że

chór ten bawi poraź pierwszy w naszym kras

ja, a poprzedza go sława jednego z najlep*
szych chórów czeskich, a więc światowych. —

Specjalnie należy podkreślić, że na czele sym*
patycznych gości stoi dyrygent tej miary, co

1dyr. W . Steinman, profesor Konserwatorjum

berneńskiego. Nadmieniamy, że protektorat
nad koncertem ,,Opusu" w Bydgoszczy raczy*
li objąć JWPan wiceprezydent miasta dr. Ta*

deusz Chmielarski oraz JWP starosta dr. Józef

Bereta. Ceny miejsc w naszym Teatrze

Miejskim nie będą podwyższone. Sprzedaż
biletów już rozpoczęta w Kasie Teatru Miej*
skiego i w Księgarni i w Składzie Nut Jana

Idzikowskiego, Gdańska 23.

X stali saiaSonici

15 miesięcy wiezienia
za isffzpwaprziisięsifwo

Czy bo będzie brat, czy swat — zeznania

pod przysięgą względ'em wszystkich muszą

muszą być prawdziwe, w przeciwnym razie

trzeba po-nosić ciężkie nieraz konsekwencje.
Wcz'oraj wydział kar-ny. Sądu Okręgowego

w By-d-g-oszczy rozpatrywał sprawę niej. Jana

Spychały z koście rzynyn pow. Wyrzysk, —

któremu akt oskarżenia zarzuca zbr-odnię

krzywoprzysięstw-a , jakiej dopuścił się w dniu

6 czerw-ca 1930 r. na roz -prawie swego brata

Leona, oskarżonego o po-pełnienie kradzieży.
Jan Spychała zeznał wtedy, że brat jego w

dniu 4, 5 i 6 kwietnia z-najdo-wał- się w domu

w Kościerzynie, a tem same-m kradzieży tej
pop-ełnić nie mógł.

Na podstawi-e teraźniejszy-ch zeznań oskar

żonego i św. Zcmcrówny z Nakla ustalono,
żc Jan Spychała złożył wtedy zeznania świa*

domie nieprawdziwe, aby tylko ratować brata

Tłómaczcnia oskarżonego, że ,,pomylił się'
z datami sąd nic uzna! i skazał go na 15 mie*

sięcy ciężkiego więzienia, z pozbawieniem
praw obywatelskch na okres 5 lat oraz trwa*

lą utratę zdolności do składania przysięgi w

charakterze świadka

sięcznie, 1 proc. od d-ochodów do 1000 zł.

oraz 2 proc. od dochodów wzwyż przez prze

ciąg 6 miesięcy począwszy od .1 list-opada'. 1931

Poszczególne grupy mogą uchwalić pewne

modyfi-k'acje. Odpowiednią ewiden-cję założy
Sekcja F-i-nansowa, która winna zwracać uwa*

gę, by ipozsczególnc osoby nie wyłączały się
z op-odatkowania.

Iii. W szystkie osoby, które zadeklarują
na rzecz Miejs-kiego Komitetu odpowiednie
d'atki, wolne będą na czas działalności Miej*
skiego Komitetu od jakichkolwiek świadczeń

charytatywnych na rzecz ewentualny-ch in*

nych ak-cji zbiórkowych.
IV. W szyscy kor-zystający z akcji pomocy

dla bezrobocia mogący pracować, winni w za

sadzie otrzymane świadczenia 'odro-bić przy

pracach miejskich. Wysokość opłaty wc for*

mie pracy oznacza Magistrat. Wzbraniający
się wy-kluc-zeni zostaną od korzystania z po*
mocy miasta względnie Komitetu.

W wyk-o-naniu tychu chwał wzywani:
1. Tych wszy-stkich, którzy powodowani

najszlachetniejs-zymi pobudkami zaj-mo'wali
się ewentual-nie poza akcją Miejskiego Korni*

t-ctu dla spraw bezrobocia, zbiórkami na rzecz

bezrobotnych, by zebrane p'rzez siebie kwo-*

ty, względnie in-ne dary odprowad-zali do Miej
skiego Ko-mitetu (pieniądze do Miejskiej Ka*

sy Oszczędności a inne przedmio'ty zgłaszali
w ^krctarjacic - Magistrat pokój 15):

2. Ty -ch, którzy d'otychczas nic uczy-nili
z-adość obowiązkowi złożenia deklaracji opo
datkowania się, by to uczy-nili bezzwłocznie,
w przeciwnym bowiem razie Komitet będzie
ich wzywał imiennie za pomocą publicznych
wezwań.

Ugrupowania, które chciały-by, w inny za'
sadniczo s-posób ująć swe świadczenia aniżeli

w sposób jak wyżej podan-o, zechcą porożu*
mieć się zemoą.

3. Proszę wszyst-kich skladkującycli wzgl.
deklarujących, by sposób użycia odnośnych
kwot pozostawili uznaniu Komitetu, przezna

czanie ich bowiem na specjalne, cele utrud*

nisj znacznie ak-cję Komitetu, w szczególn-o*
ści równomierny rozdział.

4. Stowarzyszenia charytatywne ptaszę, bjł
jaknarychlcj uzgodniły swą akcję z Miejskim
Komitetem.

Równocześnie komunikuję:

a) Stan bezrob'ocia w Bydgoszczy według
dnia 7. 11. 1931. r. przedstawia się następują*)
umysłowych 862, w tcm niepob. zasiłku 544

fizycznych 4366, w tcm niepob. zasiłku 3673

razem 5228 razem 4240

pomnożywszy cyfrę 4240 przez 3 otrzymuje*
my cyfrę 12720 to jest przybliżona ilość głów
nie mających środków do życia wskutek bez*

robocia;

li) Wobec wyr-ażanych obaw, jakoby kwo*

ty zebrane w Bydgoszczy miały być odpro*
waćzanc do Komitetu Naczelnego w V- arsza

wie, w-zględnie do Komitetu Wojewódzkiego
w Poznaniu, oznajmiam, żc ani grosz' żebrany
w Bydgoszczy nic zost-anie użyty poza Byd
goszczą, a natomiast Bydgos-zcz korzystać bę
dzie z wydatnej pomocy Komitetu Naczelne*

go wzgl. Wojewódz-kiego.
W sz-czególności w związku z obawami, ż.e

pieniądze zebrane od kolcjoweów m ialyby
być odsyłane do Naczelnego K-o-mitetu pod-a*
ję, że od- warsztatowców kolejowych, którzy

opodatkowali się na przeciąg 8 miesięcy, -

wpłynęła już kw-ota 6.180.90 zl a Komitet W )

jewódzki zawiadomił m-nie, żc dl-a Bydg'oszczy
są w drodze 440 ton węgla. Ponadto Byd*
goszcz otrzyma znaczniejszy przydział cukru,
a to dla dożywiania dzieci. Pieniądze zebrane

ćiotycliczas od społeczeństw a By-dgo'sk-i-ego

rezerwuje się w pierwszej mierze na zapłace
nie połowy, frachtu kolejowego za węgiel, oraz

n-a Zapłatę eksportowej ceny za cu-kier;

c) Wyd-ział Wykon-awczy Komitetu na po*
siedzeniu w dniu 5 bm. uchwalił podwyżkę
ccnv chleba o 1. grosz na 1 kg. względnie o

2 grosze na bochenku 3 funtowym. Dochód w

ten sposób uzyskany użyty zostanie na pod
wyżkę porcji, chleba, jaką Magistrat wydaje
w Kuchni Ludowej.

D-zień w-pr-owadznia tej podwyż-ki ceny

chleba będzie ogłoszo-ny w prasie miejscow'ej
d) Sekcja po-mocy doraźni przystępuje do

oprac-owa-nia sp'osobu zbiórk-i i ro-zdziału

odzieży.
Bydg-oszćz, dnia 7 listopada 1931 r.

Przewodniczący Miejskiego Komitetu do

spraw bezrob'o-cia

(-) Dr. Chmielarski

Wiceprezydent miasta.

Zebranie OfMzialu Zefiskiego
priy 24 Hale BBWR.
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Tragiczny wypadclf na

yrzcicździc ScolciowynB
Tragiczny wypadek na przejeździe kolcjo*

twym miał miejsce w sobotę wieczorem po*
ciągając aa sobą życie ludzkie. Właściciel fa*

bryki wody sodowej p. Mrozek :z Brodnicy
przejeżdżając przez przejazd kolejowy, znaj*
dujący się na torzc pomiędzy B'orzyszkowem

i* Runowem nic zauważył nadjeżdżającego z

faakrętu pociągu osobowego. Na zeskoczenie z

'bryczki było już za późno. Skutkiem zderzę*
nia były straszne. P . Mrozek oraz znajdujący
się na wozie niej. p . Vogt wyrzuceni zostali

'z siedzeń, jak z procy. P . Mrozek padł jed*
mak tragicznem zrządzeniem losu na tor kole*

jjowy i został przez koła pędzącego pociągu
formalnie przepołowiony, ponosząc śmierć na

miejscu. P . Vogt, który padł w rów przytoro*
jwy, odniósł tylko lżejsze obrażenia. Wóz zo*

!fetał Zupełnie zdruzgotany. Cudem ocalafy
'Wonie, które zerwawszy się z zaprzęgu po*
gnały pędzone niesamowitym strachem aź d'o

pobliskiego Runowa, gdzie je zatrzymano, Do

'tyćhczas nie ustalono, kto pon'osi winę wy*
padku. Zaznaczyć należy, iż przejazd na któ*

j-ym rozegrała się tnagedja przejechania nie

jest zabezpieczony barjerą, a posiada jedynie
tablice ostrzegawcze, co zdaniem naszem nie

daje najmniejszej rękoj-my bezpieczeństwa.

Najechania1karambolę
bez hańca

Z każdym dniem bardziej się europeizu*
5emy. Maluczko ,— a osiągniemy rekordowe,
iście now ojorskie cyfry nieszczęśliwych wy*
padfeów spowodowanych mankamentami rue

ehu ulicznego.
I tak w dniu wczorajszym u zbiegu ulic

Orła i Stromej zderzy! się samochód, prowa*
dzcny przez właściciela Władysław a Szcze*

emskiego z motocyklem o nr. rejestracyjnym
PZ 42455. Błotniki samochodu zostały uszko*

dzone. N a szczęście nikt z ludzi szwanku nie

odniósł.

Tegoż dnia na zbiegu ul. Śniadeckich i

Sienkie-wicza dostał się przez własną nieo*

śtrożność pod kola samochodu osobowego
PZ 10226 niej. And'rzej Nowicki zam. przy

ul. Jezuickiej. Nieostrożny przechodzień do

zna! dość dotkliwych okaleczeń prawej ręki.
Trzeci wypadek karambolu miał miejsce

a zbiegu ulic Mostowej i Grodzkiej, gdzie
zderzyły się dwa samochody, a to ciężarowy
PZ 52832 i autodorożka PZ 12129. Ta ostat*

nia jako bardziej lekka została poważnie u*

sakodzona. Winę zderzenia ponoszą szoferzy
którzy nie stosowali się do obowiązujących
przepisów jazdy. Na szczęście i w tym wy*
padku nie zanotowano ofiar w ludziach.

Hradziele
Wielce naiwną i nieprzewidującą jest za*

mieszkała w Drogosławiu Klara Szmiedtowa

która bawiąc w naszem mieście aa sprawun*
kami pozostawiła na wozie na ul. Poznańskiej
swą torebkę z zawartością 40 zł. i mocno

się dziwiła, gdy jej po wyjściu z sklepu, w

którym kilkan'aście bawiła minut więcej nie

zastała.

Niesumienny personel miał majster rzeź*

nicki p. Romański zam. przy Zbożowym Ryn*
ku nr. 10. Zatrudnieni-u tegoż Romańskiego
pracownicy okradali systematycznie od dłuż*

szego czasu swego chlebodawcę. Ponieważ

wszystko ma swój koniec, przeto i kradzieże

owe wyszły na jaw ku niemiłemu rozczarowa

niu niesumiennych pracowników, utyskujących
obcnie nad swym pechem w ,,hotelu pod

Jrratkami" .

Dnia 8 bm. nieznany sprawca otworzyw*
szy podrobionym klnczem mieszkanie Anto*

niego Tomaszewskiego zam. przy ul. Toruń*

skiej 164, skradł na szkodę niej. M arji Grześ*

kowiakówny 60 zł. gotówki.
Nieładnie odwdzięczyła sic p. Helenie Ja*

newskiej zam. przy ul. Dworcowej 49 niezna*

na żcbraczka, która korzystając z odd'alenia

się tkliwej właścicielki mieszkania do dal*

szych pokoi po pieniądze, skradła z korytarza
płaszcz wartości kilkudziesięciu złotych.

Trzej weseli młodzieńcy, chcąc się uraczyć
bezpłatnie alkoholem wybili poprostu szybę
w oknie wystawowem restauracji Schradkego
przy Zbożowym Rynku 4, kradnąc z wysta*
wy 4 butelki wina owocowego. Nim się zor*

jentowano w sytuacji ,,pomysłowi" miłośnicy
bezp'łatnego wina ulotnili się jak kamfora.

Składka na bezroboi'
rnjch

P. Pieehoeki — właściciel restauracji ,,Pró
bna" , złożył w administracji ,,Dnia Bydgoskie
go" kwotę zł. 25^5 jako ofiarę na rzecz bez-

robtnych. Pieniądze przekazaliśmy do dyspo
zycji Miejskiego Komitetu do spraw bezrobocia.

Ziemia nadnoiecMa przeciwte rewizj
granic

Z in-icjatywy Kol. Przysposobie-nia W ojsk.
,O gniska Osiek n. N . stanęli jak jeden mąż

obywatele wszystkich warstw ludu naszego

tj. rolnicy, robotnicy, urzędnicy, przemysłów*
cv etc. z Nakla, Anielin, Łodzi, S-amostrzcl.

Jadwiżyna, Bui-na, Konsta-ntynowa, Polanowa,

Wyrzyska ctc. i uchwalili na wielkim protes*
tacyjnym wie-cu, odbytym 5 listop-ada br. na

sali p. Cichosza, wobec zachłanny-ch zakusów

amerykański-ego sen. Boraha na naszą ziemie,
na serce polski Pomorze, n-astępują-cą rezo*

lucję:
Pomorze to klejnot Rzplitej, który świeci

j-ako brylant na świat daleki. Pomorze to naj
szlachetn-iejsza spuścizna po pradziadach i

przodkach n-aszy-ch. Pomorze to nerw najgłów
niejszy w państw-ow -ym organizmie naszym.

Pomorze to dusza naszego narodu na której
budujemy przyszłość naszą, które było, jest
i po-zostanie na wieki rdzenn'ie polska, ziemią
a przemocą wydarte przez złych zaborców

wróciło przez Opatrzn-ość Bożą napow-rót d-o

macierzy. Zebrani na wiecu w Osieku n. N .

ślubujemy uroczyście od pierwszego do ostat*

niego obywatela, pomni wielkich krzywd, —

które nam dzieciom R zplitej Polskiej zabór*

cy wyrządzali, iż bro-nić będziemy gr-anic na*

szcgo Pomorza do ostatniej kropli krw-i. —

Ślubujemy iż żad-na siła ludzka na świecie nie

będzie zdolną wydrzeć nas dzieci z macierzy*
stej naszej ziemi świętej, chy-ba że po naszych
tru-pach; tak nam dopomóż Bóg!

Rezolucje poprzed'ził silny i bardz-o pow-aż

ny referat na tle 'ostatnich wypadków na arc*

nie światowej wygłoszony przez przewodni*
czącego KPW. Ogniska Osiek n. N . p . Ku*

jawskiego.
Po uchwaleniu rezo-lucji, przewodn-iczący

w-iecu, wzniósł okrzyk na cześć N-ajjaśniejszej
Rzplitej Polskiej, Pana Prezydenta i Marsza!*

ka Polski .T. Piłsudskiego poczem odśpiewano
Rotę iwiec zamknięto. M'ieć zrobił na wszy*
stkich bardzo po-ważne wrażenie.

Rezolucję powyższą uchw-alono bezpośred
nio wysłać do Pana Ambasadora Stanów

Zjednoczonych A. P. w Warszawie. M.

PSogilno w 15-lą roeza powstania
Państw a Polskiego

Ku uczczeniu 13-tej rocznicy wskrzeszenia

Państwa Polskiego, odbędzie sio w Mogilnie w

niedzielę dnia 15 listopada b. r. wielki obchód

według następującego programu:

O godz. 9 -tej — zbiórka Oddziałów P. W . i

'W. I', przy Starostwie w celu umundurowania.

O godz. 10 -tej - zbiórka wszystkich miej
scowych Towarzystw ze sztandarami oraz orga
nizacyj P, W. i 'W. F . na Kynku, poczem wy
marsz przy udziale przedstawicieli władz do ko
ścioła poklasztornego na nabożeństwo.

O godz. 11 .45 — pochód z kościoła i defila
da na ul. Ks. Piotra Wawrzyniaka.

Po defiladzie odbędzie się w sali Domu im.

Ks. Piotra W awrzyniaka akademja, której pro
gram jest następujący: 1) ,Wiązanka" — któ
rą wykona zespół orkiestry Ochotniczej Straży
Pożarnej, 2) śpiew w wykonaniu chóru ,,H al
ka” , 3) Referat, p. nacz . Chmielą ,,Jak naród

polski popadł w niewolę, jak odzyskał niepodle
głość, co uczyniliśmy dotąd dla Ojczyzny i co

nam na przyszłość należy, aby rozwijać Ją
w mocarstwową potęgę” . 4) deklamacje, 5)

śpiew — chór ,,H alka” , 6) śpiew wspólny ,Nie
rzucim ziemi” .

Po akademji pochód na obiad do Rzeźni

Miejskiej, po obiedzie odbędą się ćwiczenia woj
skowe wszystkich Oddziałów P. W . na polach,
położonych w kierunku południowym od miasta.

Uprasza się obywatelstwo miasta Mogilna o

zainteresowanie się ćwiczeniami, aby w ten spo
sób zachęc-ić młodzież do szkolenia sie w7 sztuc-e

wojennej.
Wieczorem o godz. 19.30 odegrana zostanie

w sali Domu im. Ks. Piotra W awrzyniaka sztu
ka teatralna p. t. ,,Jak kapral Szczapa wykpił
śmierć” , krotochwila leguńska w 3 aktach Bro
nisława Bekała. Akcja odbywa się. pod Warsza
wą w czasie najazdu bolszewickiego 1920 r.

Obyw-atelstwo miasta Mogilna i okolicy upra
sza się o jak najliczniejsze wzięcie udziału w

uroczystości.

Powiat mogliefisks przogolewate sic do spiso
MnoSci

W pow. mogileńskim odbyła się konferencja
pod przewcdnictwme p. starosty W. Stępińskiego.

Konferencja odbyła się w celu wybrania ko
misarzy spisu ludności i utworzono 9 okręgów
spisowych, w tem 4 miejskie.

Komisarzy mianowano tylko z nauczyciel
stwa. Pow. referentom spisowym został sekr.

Starosta p. Florjań Drajem a zastępca Wiotro-

wicz. Władzą spisową jest Starostwo Powiatowe.

Celem szerzenia propagandy spisu ludności

powołano do życia komisję składającą się z 50

osób, a mianowicie duchowieństw-a, nauczyciel
stwa, kupiectwa i innych — zebranie tegoż odbę

dzie się w najbliższych dniach.

Naczelnym komisarzem mianowano: na mia
sto Mogilno kier. szkoły Grylewieza, na miasto

Trzemeszno dyr. gimn. Swierzowicza miasto Pa
kość kier. szkoły Reitera, miasto Gębice kier.

szkoły Lcpperta, na obwód Wójtostwa Mogilno-
Wschodnie nauczyciela Chmielą, Mogilno-Zach.
Gustawa Tomaszewskiego z Gozdowy, na obwód

Trzemeszno Bolesława Zawolicz-Mowińskiego z

Kierzbowa, na obwód Pakość kier. szkoły Duzsa,
na obwód Gębice Jaczyńskiego z Marcinkowa

pow. Nogino.

Zasada wtpniara i poloru opla! na Paislw.
Fundusz iroj|owp

W związku z wym-ierzaniem i pobiera-niem
opłat od poj-azdów mechanicznych na Pań*

stwowy Fundusz Drogowy, Dyre-kcja Robót

Publicznych, Poznańskiego U rzędu Woj-ewód'z
kieg-o niniejszem podaje do wiadomości za*

interesowanym zasady wymiaru i poboru
tych 'opłat a mianowicie:

Opłaty w-ymierza się za cały rok z gó'ry
i pobiera za cały kwartał zgóry. W związku
z tem przy wycofywaniu po-jazdu mechamicz*

nego z ruchu, obow-iązuje właściciela pojaz*
du mechanicznego uiszczenia opłaty za cały
rozpoczęty kwartał, w którym następuje wy*
cofanie pojazdu z ruchu,

Pod-kreśla się, że wyco-fanie pojazdu z ru*

chu nastę-puje z dniem złoźeftia w powiatowej
władzy administracji ogólnej w-zględnie wo*

jowóć'zkiej władzy administracji ogólnej zna*

ków rejestracyjnych i dowodu rejestracyj*

nego.

Opłaty na państw-owy Fundusz Drogowy
są wymierzane i pobierane od właściciela po*
ja.zdu mechanicznego, na którego własność za

pisany jest o-dnośny pojazd mechaniczny w

wojewódzkich rejestrach pojazdów mecha*

nicznych.
W wypadkach, kiedy po-jazd mechanicz-ny

w drodze sprzedaży wzgł. w drodze przelania
praw własności w jakikolwiek innych sposób
przechodzi w- posiadanie faktycznie innej ,

-

by. a Urząd Wojewódzki, Dyrekcja Robót

Publicznych nie otrzym a urzędowego zawia
domienia o zmianie właściciela pojazdu me*

ehaoiczoego, odpowiedzialny-m jest za opłaty
na Państwowy Fundusz Drogowy ostatni wpi
s-any w wojewódzkich rejestrach pojazdów
mechaniczny-ch właściciel pojazdu, chociaż nic

jest we fa-ktycz-n-em posiadaniu pojazdu i to

do czasu przerejstrowania danego pojazdu
mechanicznego na -no\vonabywcę, przyczem

poprzed-ni właściciel może tylko z tej racji do

chodzić strat na now-onabywcy w drodze są*

dowcj.

Wobec pow-yższego Dyrekcja Robót Pu*

błiczny-ch zaleca w-szystkim właściciel-om po*
jazdów mechanicznych, aby we własnym in*

teresie przed oddaniem samochodu w ręce

nowonahyw-cy składali dow-ody i znaki reje*
stracyjnc w P'rzędzie Wojewódzkim, Dyrek*
cja Robót Publicznych, z pismem w którem

należy zaznaczyć, żc znaki i d'owód zwraca

ponieważ zachodzi zmiana w-łaściciela pojaz*
du mechanicznego (należy podać imię, na.z*

wisko i dokładny ad'res nowonahywcy oraz

datę przejścia) a samochód bez zn-aków- od*

dawali n'owonabywcy, któremu znaki i do*

w-ód rejestracyj-ny zostaną nadesłane przez

właściwą powiatową władzę administracji
ogólnej wz-ględnie przez Poznański Urząd

Wojew-ódzki.

Za Wojewodę:
(—) B. Zakrzewski, Dyr. Robót Publiczn.

— Program obchodu uroczystości rocznicy
odzyskania niepodległości. W ubiegły czwartek

w sali sejmiku powiatowego odbyło się posiedze
nie przy udziale prezesów poszczególnych towa
rzystw i organizacyj naszego miasta. Wyłoniony
Komitet z p. starostą dr. Rośeiszewskim na cze
le. uchwalił następujący program uroczystości:

W środę, dnia 11 listopada o godz. 10 -tej uro
czysto nabożeństwo w kościele farnym, o godz.
11-tej po nabożeństwie uroczysta akademja w

auli Gimnazjum Państwowego, o godz. 12,30

przyjmowanie życzeń przez p. starostę powiato
wego w gmachu Starostwa.

— Wy'bory do Komitetu Poznańskiego Ziem-

stwa Kredytowego. Wybory członków do Ko
mitetu Poznańskiego Ziemstwa Kredytowego od
będą się w środę, dnia 2 grudnia. Powiat Wą-

growiecki przydzielony został do okręgu VI, lo
kal wyborczy znajduje się w hotelu p. Podlew-

skiego przy ul. Kościuszki nr. 6 . Początek urzę
dowania Komisji wyborczej o godz. pO-tcj.

— Okazja nabycia ziemi. W powiecie wągro
wiockim można korzystnie nabyć kilkadziesiąt
osad z parcelacji majątków. Zgłoszenia przyj
muje kaneelarja majętność Piaskownica Mała

poczta Gołańcz oraz plenipotent parcolacyjny
majętności Zbictka poczta Mieścisko.

— Nowy prezes powiatowy Związku Powstań
ców i Wojaków O. K . VIII . Wskutek wyjazdu
naczelnika Urzędu Skarbowego, p. mgr. Modze
lewskiego, bodącego prezesem Oddziału Powiato
wego Zw. Powst. i Woj. O. K . VIII odbyło się
w ub. środę w lokalu p. Grabarza posiedzenie
Zarządu, które zagaił wiceprezes p. asesor Gm

derian, podnosząc zasługi ustępującego prezesa

na polu organizowania Zw. Powst. i Wojaków.
Zkolei komendant powiatowy P. W . i W. F. p,

por. W ańtowski wręczył b. prezesowi piękny dy
plom, ofiarowany przez Zarząd Główny Związku
Powstańców i Wojaków w Grudziądzu, podkre
ślając w swem przemówieniu, że władze woj
skowe z calem uznaniem odnosiły się do dzia

łalnośei prezesa powiatowego. Po złożeniu ży
czeń p. mgr. Modzelewskiemu p. por. Wańtow-

ski podał nominację, na nowego prezesa p, (li

Rawicz-Kolasińskiego, kpt. rez ., którą Zarząd

Główny zatwierdził. Nowy prezes p. dr. Kola

siński zlożyl zapewnienie, że poświęci wszelku

wysiłki dla Związku, gdyż niezbitą, prawdą jest,
że powstaniec i wojak musi współpracować
z wojskiem, ,

— I po śmierci nie mają spokoju. Przy gro
bowcu na starem cmentarzu farnym jakiś nie
znany sprawca oderwał przemocą, drzwi, otwie

rając je naośeież. W grobowcu widzieć można

szczątki zwłok w nienakrytych trumnach, które

na zwiedzających cmentarz a zwłaszcza dzieci

robią, niesamowite wrażenie. Sprawą, tą winna

się zająć policja.
— Dożywianie dzieci szkolnych. Komitet Do

żywiania Dzieci Szkolnych ogłosit sprawozdanie
z akcji dożywiania dzieci na rok 1930/31, z któ

rego dowiadujemy się, że akcję tę prowadzono
w czasie od listopada do czerwca włącznie t...j.
przez 160 dui. W tym trasie otrzymywało 130

dzieci codziennie po 2 bułki i garnuszek gorą
cego mleka. Wydano na śniadania 33.462 bułek

i 3.513 litrów mleka. Pozatem urządzono dla

najbiedniejszych, dzieci gwiazdkę oraz udzielone

pomocy przy urządzeniu święta Dziecka. Ogólny
dochód 3,406,37 zł. składał się z datków obywa
teli oraz z subwencyj Wydziału Powiatowego,
Magistratu i Kasy Chorych, zaś rozchód wynosił
2.998,33 zł. Czysty zysk w samie 480,04 zł. zde

panowano w Komunalnej Kasie Oszczędności.
W sprawozdaniu tym Komitet dziękuje wszyst
kim ofiarodawcom za dotychczasową pomoc fi
nansową 4 prosi o dalsze poparcie tej szlachetnej
imprezy.

— Rozwój idei strzeleckiej. Ubiegłej nie
dzieli odbyło się w pobliskiem K-giolsku zebra
nie konstytucyjno Oddziału Związku Strzelec
kiego z inicjatywy właściciela majętności p. Da

nielewicza, insp. p . Ekwińskiego i kier. szkoły
p. Kurka. Po zagajeniu p. Danielewieża, prze
mawiał przybyły z ramienia Pow. Komendy p

Dzicwięeki, referował statut i zadania członków

Związku Strzeleckiego. Do Oddziału przystą
piło około 30 członków, tak, że można liczyć na

poważne rozwinięcie ideowej pracy. Charaktery
styczny był fakt, że obradom, które odbywały
się w miejscowej szkole starali się przeszkodzić
obwiepołcie, lecz kiedy im się to nie udało, śpie
wali na całe gardło różne swoje ,,hymny'' przed
lokalem.

Nio iepiejby było, gdyby ci bohaterzy”
miast urządzać koeie koncerty i uczęszczać na

swojo ,,ideowe” zebrania, gdzie się niejednemu
uda kropelkę czystej wychylić, brali karabin i

stawali w szeregu z temi. którzy nie krzykiem
lecz karabinem manifestują swoje przy-wiązanie
do ziemi.

Obwlepolaey-, nie tędy droga do obrony granie!
Kogo więcej Hitler będzie respektował, czy

Strzelca z karabinem, czy obwiępolaka z szero

ką gębą...
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Chojnice
— Zmiany w policji. Z dniem 1 listopada

rn ieaione zo stały w powiecie chojnickim p o ste
runki policyjne we Wielu. Lubni, Ostrowitem

Lęgu, Zielonej-Cbocinie i Swornegac ach , W

związku z tem przesiedleni zostali pp. str

post. Władysław Henszke z Lubni do Leśne)
Jani w powiecie gniewskim, str, po st. Muszka

Stefan z Łęga do Starei Kiszewy powiat ko-

ścierski; post. Nikodem Kowalkowski z Brze
źna do Bysławia powiat tucholski; po6t Trzy
biński z Lubni do Dziemian, p owiat kościerski;
post. Ludwik Czajka z Łęga do Starogardu;

str. post. Chymerek Leon z Ostrowiteg o do

Kościerzyny; post, Zaremb a Bernard z O stro
witego do Konarzyn, powiat chojnicki; str. post.
Banach z Swornegac do Sierakowic, powiat
kartu ski; przodow nik Czesław Sowacki z W:e-

la do Jeżewa, powiat św'iecki, na komendanta

posterunku: post Siemiątkowski z Wiela do

Górzna , powiat brodnicki; str. post Stefan Dą
browski z Zielonej Chociny do Kartuz; post.
iTomasz Bemb nista z Zielonej Chociny do Przód

kowa, powiat świecki.
W miejsc e przesiedlonych przybyli: przód

Chojnacki Kazimierz z Dąbrówki, p owiat cheł
miński do Karsina; przód. Ja n Zawacki z J a 
strzębia, powiat brodnicki do Brus; str post.
Leon Lewandowski z Żukowa, powiat kartu
ski do Karsina, str. post. Deja Bernard z Za-

mostnego, powiat' morski do Lipnicy; post. Sej-
raka z Kartuz do Lipnicy; post. Barbarczyk
Jan ze Skarszew i post, Fr, Błaszkiewicz z Łę-
korza do Doręgowic, str. post. Marjan Sankow-
eki z Radomna, powiat lubawski i post. Za
lewski Jan z Golubia do Konarzyn; post. J a
nicki Paweł z Cekcyna do Brzeźna; post. Ma
kowski Juljan z Lubiewa, powiat świecki do

Lipnicy.
- Kronika policyjna. Niejaki L. z ulicy

Pocztowej nadużył alkoholu do tego stopnia,
że nieprzytomny padł na ulicy. Policja spro*
yradziła go na posterunek, skąd zabrała go
rodzina do domu. Niejaki osadnik B. ze

Sławęcina, powiat chojnicki, pozostawił na ul.

swe konie bez opieki, sam zaś raczy! się obfi*

cie czystą. Konie policja ulokowała w odpo*
wiednym miejscu. Dopiero następnego dnia

zgłosił się w policji po ,,zgubę".
- Zbieg! z zakładu wychowaczego wycho*

fwanek Zygmunt Hoffmann.
- Pożar. W poniedziałek dnia 2 listopada

O godzinie 18 powstał pożar w domu miesz*

kalnym p. Myzika, przy ulicy Strzeleckiej. —

Pożar zlokalizowano przed przybyciem Straży
Pożarnej. Szkody są nie wielkie.

Kradzież roweru. Z placu Jerzego skra

dziono p. Arturowi Ziemannowi rower warto*
ści około 400 złotych.

- Obchód Powstania Listopadowego. —

Związek b. Uczestników Powstań Narodowych
urządza z okazji rocznicy Powstania Listopa*
dowego uroczysty obchód. W niedzielę o go*
dżinie 10,30 uroczyste nabożeństwo, następnie
pochód, krótkie przemówienie okolicznościo*

we i złożenie hołdu z wieńcem na Grobie Nie

ananego Żołnierza. Wieczorem na sali hotelu

(HEL PINO
Tradycyjny bieg myśliwski św. Huber*

ta. Staraniem 8 p. strz. k . odbył się wczoraj
z koszar poprzez Frybć na Starogród, Koldus,

Nić, Osnowo, Grubus las Klamry i z powro*
tem Plac 3 Maja. Teren biegu był niezwykle
ciężki, pagórkowaty, zalesiony, mimo to bieg,
w którym uczestniczyło 16 oficerów z d*cą pik.
Muellerem na czele udał się doskonale, pomi*
mo szeregu charakterystycznych wypadków.
Po ukończeniu biegu odbyló się śniadanie i

rozdawanie nagród, zaś o godz. 20 serdecznie

podejmował korpus ofic. śmietankę towarzy*
ską miasta.

— Referat o egzaminacyjnych komisjach
rzemiosła wygłosi! w ostatnich dniach na sali

Rady Miejskiej radca wojew. dla rzemiosła

p. Barciszewski, W referacie swym pomiędzy
innemi podkreśli! p. radca konieczność dobie*

rania zdolnych uczniów, którzy ukończyli 7

klas szkoiy powszechnej. R eferat wywołał oży*
Jwioną dyskusję, w której glos zabierali p.p .

Frąckowski. Gliniecki, Lewicki, Szupryczyń*
ski, Zblewski.

— Kwesta uliczna na rzecz bezrobotnych
Iurządzona w niedzielą dnia 1 listopada br.

przyniosła ogóiem 78 zł 18 gr. Pomoc swą

przy kweście zaofiarowali pp. Górniakówna i

Jensko (34 zł 31 gr.) Melerska i Spandowski
(20 zl. 20 gr.), Wiśniewska i Zatorski (17 zł.

32 gr.), Kleińówna i Wytrążanka (6 zł. 35 gr.)
— Dożywianie dzieci szkolnych w szk oła ch

powsz. zapoczątkowane od listopada wynosi
dla każdego dziecka ćwierć litra gorącego
mleka i bułkę. Korzysta ze śniadań 525 dzieci.

— Likwidacja filji ,,Słowa Pomorskiego"
w Chełmnie nastąpiła z dniem 1 listopada br.

— Zebranie Tow. Powst. i Wojaków przy

| współudziale 400 czionków zagaił druh prezes

i Hądziik. Po odczytaniu protokółu z ostatnie*

igo zebrania nastąpiło wręczenie państwowej
cdznaki strzeleckiej 3 klasy członkom: 1) Kny*
cińskiemu Janowi, 2) Kurkowskiemu Kazimie*

rzowi, 3) Bartosińskiemu Łucjanowi, 4) Gasi*

kowskiemu Janowi, 5) Drążkowskiemu Stan.,

6) Lubańskiemu Ant. i 7) Szupryczyńakiemu
Kazimierzowi. Druh prezes objaśnił znaczenie

odznaki strzeleckiej, poczem druh kot. Łuba*

sik odczytał referat o ces Wilhelmie w świet*

le faktów historycznych. Następnie druh pre*
zes wygłosił dłuższy referat na tem at sytuacji
politycznej Europy, zwrócił specjalną uwagę

na stosunki palsko*ńiemieckie. N a zakończę*
nie wezwą! zebranych do gremjalnego udziału

w święcie 11 listopada.
— Roczne walne zebranie Związku Podofi*

cerów rezerwy odbędzie się dnia 15 listopada
br, o godz. 14 w Dworze Chełmińskim. Na

porządku dziennym ważne sprawy.
— Osobiste. Srebrne gody małżeńskie ob*

chodził w czwartek 5 listopada br. znany oby*
watel chełmiński, długoletni członek Rady
Miejskiej, kupiec p. Józef Koschany.

— Chełmno zwyciężyło w zawodach spor*
towych w Toruniu w stosunku 24:11 (16:6) w

koszykówce. W ping*pong wygrała druż. G.
K. S. Toruń, z Chelminiaków jednak dosko*

nale spisali się: Ostrowski, Klementowski i

Pronobis.

— Kasyno oficerskie Korpusu kadetów
Nr. 2 urządza dnia 7 listopada br. w Kasynie
dancing na rzecz Przedszkola przy Rodzinie

Wojskowej, Początek o godz. 20. Wstęp 1

zi. Przygrywa doborowa orkiestra.

Programu rautowe
Środa, dn. 10 listopada 1931 r.

Warszawa: 11.40 Przegląd prasy kraj. Pat;
11.58 Sygna! czasu z Warsz. Obs. Astr.; 12.10

Urzęd, kom. Państw. Inst. Met.; 12.15 Muzy*
ka z plyt; 1445 Muzyka z plyt gramof. Muzy*
ka tan.; 15.05 Komunikat gospodarczy; 15.15

Komunikat łiarcerski; 15.25 Skrzynka poczt.

Korespondencje bież. omówi dr. M . Stępów*
ski; 15.45 Muzyza z płyt; 16.20 Odczyt z Wil*

na; 16.40 Muzyka z płyt. Tańce ludowe w

wyk. ork. Różewicza; 16.55 Angielski (Lingua*
phone); 1710 ,,11 listopada", wygi. p . W . Li*

piński; 17.35 Koncert popul, w wyk. Repr.
ork, P. P.; 18.50 Rozmaitości; 19.15 Komuni*

kat. rolniczy; 19.30 Muzyka z płyt gramof.;
19.45 Pras. Dz. R adjowy; 20.00 Polskie pieśni
żołnierskie w wyk. chóru męskiego Tow.

Śpiew. ,,Harfa" ł M. Janowskiego (tenor);
20.45 Kwadrans liter.: ,,O statnia salwa", opo*
wiadanie z bojów I Brygady - p. W . Lipiń*

Engla akademja. Dochód z akademji prze*
znaczony jest na bezrobotnych i na cele kul*

turalno*oświatowe.

skiego; 21.45 S.uchowisko; 22.30 Dodat. do

Pras. Dz. Radj.; 22.35 Komnnikaty; 22.40 Wia*

domości sportowe; 22.45 ,,11 Novembre en

Pologne" — par. dr. Jean Fryling; 23.00 Muz.

tan. z dancingu ,,Oaza".

fc^cw
— Memorjal rolników o pomoc finansową.

Z powodu wprost beznadziejnej sytuacji śre*

dmiego (od 50 ha) oraz większego rolnictw a

polskiego, w kresowym powiecie tczewskim,
na który to powiat zwrócone są oczy i zakusy
naszych sąsiadów zacho'dnich — od'było się d

28. października zebranie Zarządu i prezesów
12 Kółek Rolniczych Pom. Tow. Rolniczego
na pow. tczewski, reprezentującego około 800

członków. Na zebraniu uchwalono zwrócić się
do Rządu, posłów BBWR, oraz miarodajnych
czynników, z prośbą o wydatną, niezwłoczną
pomoc finasową, ze względu, że warsztaty na

sze stanęły wobec grozy i zupełnej ruiny nie

wypłacalności.
Memorjal jest krzykiem rozpaczy rolników

Polaków pow. tczewskiego znajdujących się
za względów politycznych i gospodarczych w

najtrudmiejszem położeniu w całej Polsce.

fslełtiy
Warszawskie notowania

walutowe.
tdnia9XI1931r.

Transakcje Sprzedaż Kopno
WALUTY.

Dolary St. Zjedn. . . 8 89-8 .85

DEWIZY.

Beigja . . ............................ 124,91-
Biaiogród ........

—

Bukareszt ........

—

Ddańsk ........ 174,73—173 .87

Holandia ........

—

Kopenhaga ........

—

L.ondyn ....... 3398-3381
Nowy i'ork ....... 8'934 - 8 .894

Nowy York telegr. .....

—

Paryż .......... 35 i5—34,97
'-'raga ......... i 26,45—26,33
Sztokholm ........

—

8zwa.jearja . . . . . . .. 174,98—174,12
Wiochy .........

—

Helsiugfors ........ 46,22 -45 .98
Berlin (w obrotach nicofic.) . . 211,

Notowania ziemiopłodów
w Poznaniu

Dostawa bieżąca, p arytet Poznań, handel
burtowy

ta100kg.tdn9XI 1931r
żyto nowe suche ......

-

P s z e m c a ....................... .... 24 00—24.5C
Jęczmień. . . . , .... 27,50—28,50-

r, zwycz. przemiał . . . 22 ,50 -23,50
Owies pastewny..... 23,75—24.25
Mąka żytnia . ......

6 5 % ................... 36 ,25-37,23
n pszenna 65% ..... 36,00—38,00

Otręby żytnie . . T . . . , 16,75-17 .50
n pszenne . .. .. . 16,50—17,50

Rzepak . . . . *,, . . 33,00—34,00
Ziemniaki ja d a l n e ................... 3,00—3,30
Groch Wiktorja ....

-

. 22,00-27 ,06
Słoma prasowana ...........................

-

G o rc z y c a ..............................................

*-

Notowania ziemiopłodów
w Berlinie

Ueny w K.M.. Zboże i nasio na oleiste za 1000 kg,
inne za 100 kg. z dnia 9. XI. 1931.

Pszenica nowa -

. 228—231
Zyto nowe . . . . 198-200
Jęczmień jary browar. . , . 175—178
Jęczmień przem. pa stewny . , 172—175
Owies marohijski nowy . . . 150-155
Mąka pszenna 29,00—33,00
Mąka żytnia 70% ..... 27 ,90-30,00

l, n 60% .......

-

Otręby pszenne .. .. .. 10,75-11 ,00
Otręby żytnie ....... 10,50-11,00
Rzepak ........

Siemie lniane .......

—

Groch Victoria . . . ... , 24 00-30 .00
Groch drobny jadalny .... 25,00 -28,00
Groch p astewny . .. .. .

-

P e lu s z k a ....................... 17,00-19,00
B ó b ........................................... 1 6 5 0 -1 8 ,0 0
Wyka ...................................... 17.00-20,00
Łubin nieb'eski ...... 11,00—12 50
Łubin ż ó ł t y ........................ .... 13,00—15,00
Kuchy lniane ....... 13,90 -14 ,10
Wytłoki suche krajowe . . .

—

,,....... Soja H amb ...................... 12,00—Sz. 10.00
Ziemn. jadał, białe . . . . 1,35 -1,45

,, ,, czerwone , . . 1,60-1 .80
,, żółte ..... 1,70-2,00

ZGBIIDII DIi
PRZYMUSOWA LICYTACJA.

0 Jbędzie się dnia 12 bm. o godzinie 10-tej przed po
dnieto w Wymysłowie. Sprzedawać się będzie naj-
ięcej dającemuza gotówkę; 1 krowę. Zbiórka licy-
mtów przedgosp odarstwem p. Woj nowskiego w Wy-
yslowie. O godzinie 13-tej sprzedawać się będzie

w Nowymdworze: 11 krów, 7 jałówek, 10 prosiąt, 5
vłń, 10 gęsi, 14 warchlaków, 2 cielaki, 2 owce, 1 stóg
U i zbiory z 28 mórg pszenicy. Zbió-ka licytantów

r.zed sołectwem w Nowymdworze.
Egzekutor p ow iatowy pow. grudziądzkiego.

PRZETARG PRZYMUSOWY

W piątek, dnia 13 listopada r. b. o godz. 9 przed
i' iłudniemsp rzedawać będę w drodze przetargu przy-

asowego najwięcej dającemu za natychmiastową go-
wkę w Grucie pow. Grudziądz co następuje; 30 świń,
az większąilo ść pszenicy, jęczmienia i grochu. Zbiór-

1 i reflektantów orzy dworcu w Melnie. Następnie
0 godz. 12 w poł. w Słupie pow. Grudziądz: 1 biurko,

rywalkę, szafę,stół, lustro, 5 krzeseł, kanapę, bufet,
1 edens, 5 krów i 1 jałowicę. Zbiórka reflektanłów
r zy oberży p. Górnego w Słupie pow. Grudziądz.
i -) Jaranowski, kom. sądowy Grudziądz, Kościuszki 7.

PRZETARG PRZYMUSOWY
W środę, dnia 11 listopada o godz. 9,30 sprzedawać

i dę w drodze przetargu przymusowego najwięcej da-
;emu za gotówkę w biurze moim przy ul. Nadgórnej
a: obraz i lustro; o godz. 10-tej przy ul. Rybackiej 3;

buiet, stół, kredens i zegar stojący; o godz. 10,30 przy
fi. Rybackiej 26: kanapę, maszynę do szycia, stolik,
r---ilonierkę, z egar, nakrycie na stół pluszowe i lustro

j podstawą; o godz. 11 -tej przy ul. Tuszewskiej Gro-
! i Is jeden motor elektryczny; o godz, 11,30 przy
i; G. Hallera 3: kredens; o godz. 12-tej przy ul. Chei-

askiej 30; 250 p . cykorji i 80 kawałków mydła; o

. Jz. 12,30 przy ul. Chełmińskiej 42-44 szafę dc. pie-
;dzy^ i maszynę do pis ania; o godz. 13-tej przy ul.

:ełmińskiej 70: około 100 bruljonów, 1000 szt, ze szy
ł'" w, 20 szt. książek bucbalteryjnych; o godz. 14-tej
orry ul, Św. Woj ciecha (Koszary Czarneckieg o) Blok
- r, ls 2 kwiaty duże, 3 stojaki do kwiatów,

( - ł Kóiyąlśk;, kpnjprftjJ* sadowy w Gtufaięózz

Hotel ,,Królewski Dwór"
Grudziądz, Rynek 3/4.

Codziennnie wieczorem i
wtorhi, czwartki i soboty popoł.

gościnne wystąpy primabaleriny p.

OLGI ARBANÓWNEJ
Codzi ennie
so południu
iwieczorem

Koncertuie PoznańcKizespół
i ..................1--.Ł- artystyczny

J pod batutą kapelmistrza*kompozytora p. Floriana PoniecKiego
skrzypka solisty

o Dancing Dancing
d ZnaKomita Kuchnia. Dobrze pielęgnowane napoje.

Porcja z Kotla po zl. 1,—
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PRZETARG PRZYMUSOWY
W czwartek, dnia 12 listopada b. r. o godzinie

il-t ej sprzedawać będę za gotówkę więcej dającemu
przy ulicy Ogrodowej 23: 1000 tablicz ek c zekolady
i obraz religijny w ramach.

( - ) Dobrzań ski, komornik sądowy w Grudziądzu.

, PRZYMUSOWA LICYTACJA
o dbędzie się dnia 12 bm. o godzinie 9-tej w Rogóźnie-
Wsi. Sprzedawać się będzie najwięcej za gotówkę;
2 krowy, 4 jałówki, zbiory z 10 mórg pszenicy i z 12

mórg żyta i 30 ctr. żyta. Zbiórka licytantów przed
karczmą p. Ziątarskiego. O godzinie 12-tej sprzeda
wać się będzie w Budach: 1 krowę. Zbiórka licytan
tów przed g ospodarstwem p. Grajewskiego w Budach
O godzinie 14-tej sprzedaw'ać się będzie w Kłódce wsi:
zbiory z 4 mórg żyta. Zbiórka licytantów p rzed gos
podarstwem p. Kukli w Kłódce wsi.

Egzek.'iJe- p owisfowy pow. grpdsiadsJuetfo.

Okazja!
S;Fzadaję okazyjnie;
Maszynę do pisania, serwis

czeski i nakrycie stotowe na

12 osób. Aparaty fotograf.
Obuwie męskie, damskie

i dziecięce w wielkim wy*
borze. W irówki do mleka,
kanapy, szafy orzechowe,
sosnowe, łóżka mebl. i że*

Iażne, rowery damskie i mę*
skie, maszyny do szycia,
płaszcze zimowe i wiele

innych przedmiotów. 1318

Sl*(es* ny

Grudziądz 2232

V1. Narutowicza nr, 22

PRZYMUSOWA LICYTACJA
odbędzie się dnia 11 bm. o godzinie 13,30 w Nicwaldzie
Sprzedawać się będzie najwięcej dającemu za gotów
kę; 1 centryfugę Alfa do zapędu elektrycznego, 1 mo
tor z wyłącznikiem, 4 pasy zapędowe skórzane. Zbiór
ka licytantów przed Mleczarnią w Nicwaldzie.

Egzekutor powiatowy pow. grudziądzkiego.

łanim i
kupisz nowe, zajdź do

,Okazjopolu" obejrzeć użv*
wane jadalnie sypialnie, po*
iedyńcze meble jak łóżka,
stoły, szafy, lustra, rowery ,

mas zyny do szycia, patefo*
ny , siodła oficerskie przepi*
sowe, elektroluxy do odku*
rzania, futra, p ła szcze, ubra*
nia, obuwie, powózka paro*
konna, sortownice do kaszy,
teodolit uniwersalny, opalo*
graf oraz wszelkie używane
rzeczy za bezc en. ,,Okazjo*
poi" Grudziądz, Plac 23
Stycznia 23 w podwórzu .

Z(BY
sztuczne w zlocie i kauczm
ku. Dentysta JACOBSON,
Grudziądz — Plac 23 Sty*
ezn:a 23, II ptr. Bezbol. le.
czenie, Gr235

Szyję
bieliznę, robię ręczne me*
reżki, przyjmuję reparacje
tanio. Gr 271

Grudziądz, Ogrodowa 3 3,
1501 III. prawo.

Sprzedam tanio
4*ro osobowy sam oehćd. Informacje: Różany Gaj'

Gdynia — telefon 1118. 2076

Spis zapowiedzi Nr, 72/31,
ZAPOWIEDŹ. Podaje się do ogólnej wiadomości,

że robotnik Franciszek Bernard Grzonkowski, kawaler,
zamieszkały w Chojnicach — Grunowo, i służąca Leo-

kadja Mowińska, panna, zamie szkała w Chojnicach,
Kościerska 1, chcą zawrzeć związek małżeński Ob
wieszczenie zapowiedzi nastąpić winno w Chojnicach
i w Sopotach.

Chojnice, dnia 5 listopad a 1931 r.

Urzędnik Stanu Cywilnego:
w z. (—1 K. Bessert,



ŚRODA, DNIA 11 LISTOPADA 1931 R.
9

* DŹWIĘKOWE KINO

ŚWIATOWID
Dziś ostatni raz!

ZAPOWIEDŹ. P odaje się do ogólnej wiadomości,
4e 1) kupiec Karl, Adolf, Otto, Frftz Kretschmer, za-

oueozkały w Gdańsku , Gross Plehendorf, syn mistrza

kotlarskiego Karola Kretschmera i żony jego Walerji
z domu Bartz, zamieszkałych w Bydgoszczy; 2) Elsa
Anna Buchholz, z am ies zkała w Bydgoszczy, Gdańska
38, córka inżyniera Wilhelma Buchholza i żony jego
Anny z do mu IHirkel, zamie szkałych w Bydgoszczy,
chcą zawrzeć związek małżeński. Obwieszczenie za
powiedzi nastąpić winno w Bydgoszczy i Gdańsku,
Gross Plehendorf.

Bydgoszcz, dnia 7 listopada 1931 r.

Wzruszające arcydzieło dźwiękowe genjalncj reżyserji T O B I i M DŹWIĘKOWE KINO
Franka firano wmIŁr *"L~ - - - -

Borzaga
Dziś i dni następne !

sicyuzicio uzwięKOWC genjainc

Jśrzesznih mieści* urno,
W roli tyt. Charles Fsrreil. Ponadtodoborowy nadpr.

UłWiĘKnWE KINO

PAŁACE
Po cenacli znfóongclt do aiorsnalgRipclft*

Najpotężniejszy dźwiękowiec polski

,IO*cin z Pawiafea*

Urzędnik Stanu Cywilnego*
(—) Biechowiak,

PRZETARG.
rozpisany n a urządzenie Kasy Skarbowei

w Inowrocławiu obejmuje:

a) prace murarskie,
b) prace stolarskie,
c) prace ślusarskie,
d) prace malarskie,
e) dostawa żelaza,
f) centralne ogrzewanie.

Państwowa Inspekcja Budowlana w Inowrocławiu.

Darmo FUTRA Darmo
nikt nie da, jednak specjalnie najniższe
ceny umożliwią kupno takowego jak: płaszcze,
błamy i różne skóry na obsady tylko w firmie;

CENTRALA FUTER
Teł. 865 . BYDGOSZCZ Dworcowa 53

Własna pracownia kuśnierska na

miejscu 1880

Zgubiłem
* bm. o godz. 16 -17 port.
fel s gotówką, różnemi do*
kumeatami wojskowemi i
osobisteroi w urzędzie pocz*
towym ToruA I. lub Rynek
Staromiejski.

Uczciwego znalazcę pro
szę o zwrot dokumentów
*a wynagrodzeniem ToruA,
ni. Lindego is , (2).

Józef Lemański, kapral.

Ohazulnie.
Realność S minut od Starego
Rynku, nadająca się do

przebudowania na willę lub
Aa jakiekolwiek inne przed*
siębiorstwo sprzedam tanio.

SzgmaAski
Toruń, Szeroka 42 , telefon

nr. 27,

2 pokoi
* kuchnią w lepszym do*
mu w centrum miasta po*
szukuję. Oferty pod W .

B, do ,,Dnia Po m." 2293

S)w u ki m e ldunk o w e

iwedłuśpmpisśiE Min. fpr. Weirn.

d la Jffagistrató wi fterostBP

dostarcza

Dornowskadrukarnia(Holnic%a
Sclefow 202i211

'SpgfigitM Jifacągjnst

w (fomniu
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Kolei LokoiM Chełmża-
Plełao Spółka Akcuina

I. Ogłoszenie.
^ Zwyczajne Walne Zgromadzenie Akcjonarju-
szów spółki akcyjnej ,,Kolej Lokalna Chełmża -

Mełno1 odbędzie się dn.a 11 grudnia 1931 r. o go
dzinie 17 w Chełmży w Magistracie (sala posie
dzeń).

Przedmiotem obrad będą:
1) Rozpatrzenie sprawozdania Rady Nadzor

czej i Zarządu z czynności za lata 1929-30 i
1930-31 a sprawozdania Rady Nadzorczej o zam
knięciu rachunków za wyżej wymienione lata,
oraz uchwała co do kwitowania Zarządu i Rady
Nadzorczej z wykonania przez nich obowiązków.

2) ustalenie wysokość, rocznego wynagrodze
ni*. dla członków Rady Nadzorczej oraz wysoko
ści znaczka obecności.

3) oznaczenie wynagrodzenia za czynności
członka zarządu.

4) oznaczenie czasopisma co'dziennego prze
znaczonego do ogłoszeń o zwoływaniu Walnego
Zgromadzenia poza dziennikiem urzędowym i cza
sopismem wskażarem w statucie.

5) wybór członków Rady Nadzorczej.
Zgodnie z statutem każda akcja daje prawo

iliczestniczenia w Walnem Zgromadzeniu, jeżeli
zostanie złożoną przynajmniej na 7 dni przed ter
minem W alnego Zgromadzenia w Zarządzie Spółki
w Chełmży i nie będzie odebraną przed ukończe
niem tegoż.

Zamiast akcyj mogą być złożone w wyżej wy
mienionym terminie zaświadczenia wydane przez
notariusza w Chełmży łub Toruniu, że akcje zo
stały u niego zdeponowane, W takiem zaświad
czeniu winny być wymienione liczby akcyj i zo
bowiązanie notariusza, że akcje te n e będp przez
niego zwrócone przed dniem 12 grudnia i931 r.

Zamiast złożenia akcyj, będących w posiada
niu Skarbu Państwa i polskich związków komu
nalnych i samorządowych wystarcza przedłoże-
n e przewodniczącemu Walnego Zgromadzenia
urzędowego zaświadczenia krajowej kasy lub in
stytucji w której akcje te są przechowywane.

Ewentualne dodatkowe k(onkretne sprawy do

porządku dziennego Walnego Zgromadzeria mogą
być zgłoszone najpóźniej 23 listopada 1931 r, w

Zarządzie Spótki w Chełmży (Magistrat) przez
akejonarjuszów reprezentujących przynajmniej je
dną dziesiątą część kapitału akcyjnego przy rów-
moczesnem i udowodnieniu posiadania wymaganej
Ilości akcyi.

RADA NADZORCZA
2287

PRZYMUSOWY PRZETARG.
Dnia 18 listopada 1931 r. o godz. 9,90 sprzedawać

się będzie za gctówkę najwięcej dającemu następujące
przedmioty: 5000 sztuk talerzy, 35 łóżek żelaznych, 1
.amo chód ciężarowy marki ,,Chewro!et” i 200 worków

tomasówki. Przetarg odbędzie się w magazynie Urzę
du skarbowego w Wejherowie ul. Gdańska 20 , a wymie

nnie powyżej przedmioty mogą rcflektauci oglądać
na miejscu licytacji na pół godziny przed jej rozpo
częciem. 2297

Kierownik Urzędu Skarbowego w Wejherowie.

Pod GDYNIA
pF%sł stfacSi Icolef.ltBBsinfffl-iEagdMrze

PARCELE
BUDOWLANE

800m2iwięcejjużodi.— zl. za m2 oraz parcele
rolneod5.000tn2a60gr.mJ. na dogednyth

warunkach

n a sprzedaż. i

K. Kusclte, B o n i a PSwrsSsi

LICYTACJA PRZYMUSOWA
Dnia 10 listopada o U sprzedaję u sped. Sądeckiego

przymusowem przetargiem za gotówkę: buciki damskie
i dziecięce, biurko, krzesła. 2296

(—) Bartkowiak , komornik sądowy, Rabiańska 10.

Elcgiiicfco
szybko i tanio nadrabiam

stopki w pończo szkach, na

maszynie, według koloru

jakoteż i oczka łapię. Przed ,

zamcze 10 . 1227

OWIES
żyto - psscsaicę
wagonowo zakupuje i prosi
o opróbkowaną ofertę, z pos
daniem ceny franco wagon:

TRANSY!**
w Toruniu

Przedzamcze 20 — tel. 242 .

Hredgi!
na asygnaty na wszelkie tos

wary najtaniej

ARACZEIWSKI
ToruA 2292

Chełmińska przy Rynku.

OKUCIA
budowlane

poleca 605

P. TARRBY, ToruA,
Stary Rynek 21 — tel. 138

ra^lerace

sprężynowe wykonuje po
cenach fabrycznych

Józef Bobkiewlcz

Bydgoszcz,
Kowalska 4 .

przy Placu Jagiełły . 1735

jPierwszorzędne

isfrzntenic
i ; golenie wykonuje się w

j zakładzie fryzjerskim

j A,JabloAskŚ
1Toruń, Żeglarska 36 . 1176

Ogłoszenie.
Kasa Chorych miasta Grudziądza i Powiatowa Kasa

Chorych w Grudziądzu zawiadamiają, że w dniu U bm.,
jako w dniu święta państwowego biura Kas Chorych
będą nieczynne.

PP. Lekarze przyjmować będą chorych członków

Kasy tylko w nagłych wypadkach, analogicznie jak
'w niedzielę.

Kasa Chorych miasta Grudziądza:
Powiatowa Kasa Chorych w Grudziądza:

(—) Kucharski,
7 '-iisarz Zarządzający;

Palenie
tytoniu odzwyczaja na za;
wsze pap eros Nargilo. Do

nabycia w Drogerji Miner*

wa, Bydgoszcz, Gdańska

17, róg Dworcowej. 549

2 pokoje
kuchnia gazowa, łazienka,
oddam Bydgoszcz, Gdań*
ska42.m.8. 548

Pianino
sprzedam tanio. Kazim. Ja*

giellończyka 8, drugie wej*
ścic. gsziep (gsąwo. 2294

Paerwszurzędmy
SaEon fiiód

.,KRESOWIANKA
wykonuje suknie. kostjumv
palta i futra. Żurnale fran*
euskie. Ceny zniżone. To*
ruń, Jęczmienna 22, dawn.
l6. I ptr. 9ii

2 pokoje
i kuchnią wydzierżawię. To*
ruń, Bielańska 17. 2295

Okazyjnie
sprzedam jadłodajnię z wy*
szynkiem w centrum mia*
sta Torunia, Czarnecki,
Most Pauliński 6. t?.?S

Znakomite
śniadania i objady rewe*
lacyinie tanio smaczne,

obfite jak na sutem
weselu poleca
mFROIUS11

Bydgoszcz Stary Rynek 5
Punkt spotkania się przy*
jezdnych i znajomych.

1911

normona
ściśle naukowa metoda

odmładzania Dr. Shpul'a
z apewnia najbardziej znisz*
czo nym i p omarsz czonym
cerom zdrowy i młodo
ciany wygląd. Trwale
przyciemnia brwi i rzęsy
wyborowemi i nieszkodli-

wemi barwikami

gabinet kosmetyczny

nnsmozau
ul. Szeroka 37. II. p. 420

Od i5*go grudnia potrzebny

pisarz
gos'i'4*83aftrczy

z dłuższą praktyką obezna*

ny z rachunkowościispra*
wami biurowemi. Zgłoszę*
nia tylko piśmienne z od*

pisami św adectw i poda*
niem żądań. 2290

Majątek Trzebcz*szlachecki

p. frzebczyk, powiat Che!*

mno, Pomorze. 3290

antuimm
Zwózki

Ekspedycja
Transport mebli

przeprowadzki we własnych
wyściełanych meblowych wo

zach

Magazynowanie
przechowywanie we własnych
jasnych, zdrowych spichle
rzach, piwnicach, placach itd.

Komisowasprzedaż
mebli, fortepianów, szaf że

laznych, maszyn i t. d .

Zastępstwa
przyjmuje poważnych firm i

fabryk wraz z konsygnacyjne-
mi składami we własnych
śpfchlerzach, piwnicach, pla

cachit,d.

Place
w śródmieściu, własne do
składania artykułów maso
wych, jak deski, węgiel, ce
głę, wozy, samochodów w

garażach i t. d .

Transport
fortepianów szaf żelaznych,
kotłów parowych i t. d. na

specjalnych wozach.

Zeg uga
Transport i ekspedycja wodą.

Ludwik SzymaAski
Dom Ekspedycyjno-Handlowy
Żeglarska 3. Toruń Tel. 909

726

Fiaiipn(
dopisaniaOnet mało

używaną tanio sprz edam.
Warszewska 14. m, 10.

Chemiczna pralnia

JTEC1A”

TORUŃ
Mickiewicza nr. 112

wykonuje ch. czysz*
czen.e damskiej i

męskiej
KardcrolPf

w przeciągu tygod*
nia. Ceny zniżone.

1233

D02Q ZjjSli.
Poszukuję wymownych Pań

i Panów dla wszystkich
miejscowości do rozpo*
wszechniania dzieła religij*
nego, polecanego przez du*
chowieństwo. Bydgoszcz,
Gdańska 42 m, 8. 547

Mieszkanie
5 nokoSawc

komfortowe z wszelkiemi
wygodami w nowym domu
zaraz do wynajęcia. Wlaś*

ciciel Czarneckieg o 13 -

3389

Posada.
Za udzielenie zabezpieczę*
nia wysokości to tys. zł,
dam po sadę, ewentL pro*
cent. Zgłoszenia piśmień*
ne do adrnin. ,,Dnia Po mor5
skiego" p od ^Pewna egzy*
stencja".

Szkolą
tańców

tancerki Janiny W e rn y

rozpoczyna nowy kurs 13

listopada Żeglarska ro, 1 p.
3298

Bnielki
od , . Koniaku" używane rji
i 3|4 litr. każdą ilość kupi

Piaćifiowtoh

Toruń, Szeroka 2 4, 2271

FUTRA
piKtzaniki, łcaraS(iify

męskie

p^róiowe
pierwszorzędne

SZOPY
Kożuchy dia szoferów

i stróżów, k esia futrzane,
sk óry baranie i doubtony.

Er. Zieliński
Toresw

Stary Rynek róg św. Ducha
telef. 948, 2003

Lalki
wszelkiego rodzaiu reperuje
fachowo tytko Toruń, Ko*

pernika 24 I p. 1187

TANIO t
Pończocho

damskie i dz'ecięce w

dobrych ga a lkach

PowłocsStś
wełniane

28 ul

ran
ToruA
. Żeglarska 28

W e wtorek dnia ro bm.
o godz. 2o*tej

premjera

*,raic%Bas9a i J e s
Platon**

Komedja w 3 aktach
Flers 'a i CaiUavet*a

W środę, dnia 11 bm.
o godz. 2o*tej

Uroczy ste przedstawię*
nie z okazji święta Ro*

cz nicy Niepodległości
,.UHWIS”

Krotochwila w 3 aktach
B. Katerwy

W czwartek, dnia 12 bm.
o godz. 30 -tej

W ystęp gościnny arty.
stów Opery Warszaw.

sk.ej
,,Eugetfciusz

Onegin**
Opera w 3 aktach
P. Czajkowskiego.

W piątek, unia 13 bm.
o godz, 2o*tej

Urugi i ostatni występ
artystów Opery War*

szawskiej
,.T0SCA**

Opera w 3 aktach
Puccini'eso.
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Z ostatniejffi n i l t

,,BoMcrsMr wgczgnu studentów
oDwiepofshich w Warszawie

'(o)Warszawa, 10.11. (Tel. wł.) . Wczoraj
nastąpiło pewne uspokojenie wśródmłodzieży
akademickiej. Po niedzielnych ekscesach jnż
oie było miejsc, gdzieby młodzież mogła się
awanturować. Uniwersytet był zamknięty.
Tak tutaj jak i przed politechniką panował
spokój.

Ogólne zainteresowanie skierowane było
n a Wyższą SzkołęHandlową. Do godz. 12 -tej

wykłady odbywały się normalnie. U s u n ię t o

jedynie kilku żydów, przyczem obyło się jed
nakże bez awantur. Tymczasem przed gm a
chem W. S. H . zaczęli się gromadzić około

godz. 12 studenci obwiepolscy, uzbrojeni w

pałki. Tłum studentów począł nacierać na

szkołę, tak, iż nastąpił pewnego rodzaju stan

oblężenia. Wypadkom przyglądała się spokoj
nie policja, skonsygnowana w bramie więzie
nia mokotowskiego, położonego naprzeciw W.

S.H .Ogodz.12,30rektorW.S.H.wyszedł
z gmachu i udał się na konferencję z komisa
rzem policji. Wrzenie wśród studentów wzra
stało. Kiedy po upływie pół godziny rektor

powrócił, studenci dopuścili szturm do gmachu
szkoły. Wówczas policja ruszyła przeciw stu

dentomtyraljerą, natarła na nich i rozpędziła.
Studenci uciekli, czepiając się przejeżdżają
cych tramwajów. O godz. 4. miano wznowić

wykłady, lecz przerwano je, ponieważ przed
gmachem zaczęli znowu się gromadzić studenci.

O godz. 12,30 zjawili się u komisarza rzą
du przedstawiciele wyższych uczelni celem

przejęcia aresztowanych 110 studentów.

Po uspokajająccm przemówieniu profeso
rów i rektorów młodzież wyszła na ulicę, gdzie
zaraz rozpoczęła wyprawiać dalsze burdy i

ekscesy.
Do Urzędu Śledczego zgłaszały się matki

i siostry aresztowanych studentów z pożywie
niem. M atki potępiały w surowych słowaełi

ich wybryki, nazywając ieli smarkaczami, nie-

dóważonymi wyrostkami, którzy mają pstro
w głowie.

Sprawy studentów rozpatrywane będą

przez specjalne komisje wyższych uczelni.

Warszawa, 10. 11 . (PAT.) . W dn. 9 bm.

0 godz. 13 zgłosił się do Wyższej Szkoły H an
dlowej goniec komisarza rządu 14-letni Lewan
dowski celem doręczenia pisma komisarza rzą
du rektorowi. Wobec zamknięcia bramy uczel
ni goniec począł wołać o otwarcie jej. Zebra
na pod bramą młodzież OWP. chciała list do

rektora odebrać, a gdy goniec nie chciał od
dać, pobiła go dotkliwie kijami. Pomimo to

goniec pismo doręczył rektorowi.

1 w Wilnie awantfuruia
sie studenci

Wilno, 10.11.(PAT). Dnia 9 bm. około

g o d z . 15 przed wejściem do gmachu insty
tutu anatomicznego przy ul. Słowack'ego
zebrała się większa grupa studentów, któ

rzy niedopuszczalidownętrza gmachu nad
chodzących studentów Żydów, O b e c n y n a

miejscu oficer policji wezwał zebranych
do rozejścia się i nie tamowania ruchu, a

równocześne dyrektor instytutu anato

micznego polecił zamknąć jego bramy, wo
bec czego zebrani przeszli do głównego

Niesltpclaanc w ssiaplenae
przfdwifo pro?.Calmellowi

Berlin, 10. 11 . (PAT.) . Rozwijana przez

nacjonalistów niemieckich agitacja wprocesie
łubeckim doprowadziła do niesłychanych wy
stąpień przeciwko prof. Calmetowi. J a k s ł y 
chać, rodzice 10 zmarłych dzieci postanowili
za namową nicmieeko-narodowego adwokata

W itterna wystąpić przeciwko prof. Calmetowi
ze skargą o odszkodowanie. O czekuje się za
ostrzenia ataków na Calmeta.

gmachu uniwersytetu przy ul. Świętojań
skiej, gdzie na podwórzu urządzili krótki
wiec. Przed gmachem usiłowała również

przedostać się grupa studentów żydow
skich, która nie mogła się przedostać do

zakładu anatomicznego, jednak na wezwa
nie oficera policji do rozejścia się grupa ta

wezwanie usłuchała.

Wzwiązku z tem zajściem rektor uni
wersytetu im. Stefana Batorego wydał ode

zwę do ogótu młodzieży akademickiej, w

której ostrzega, że w związku z zajściami
nie dopuści do wtrącania s.ę młodzieży
w sprawy, należące do kompetencji władz

akademickich, a wszelkie wystąpienia, za

kłócające spokojny bieg pracy i życia w

uniwersytecie odda pod sąd senatu z wnio
skiem o najsurowszy wymiar kary, nie wy
łączając nawet zamknięcia uniwersytetu i

zarządzenia nowych wpisów,

Prawo zawfifansa
oBfiręiów woicffsopcfe

Rzplile! d o tttiagisgfa
przed irRiba*ssałem hastfim

(o) Warszawa, 10. 11 . (tel. wł.) Z

Hagi donoszą, iż przed Trybunałem
Sprawiedliwości w Hadze rozpoczęła
sie publiczna rozprawa w sprawie za*

wijania polskich statków wojennych
do portów gdańskich. Jako pierwszy
przemawiał rzecznik gdański Sir John
Fisher William z Oxfordu.

Odznatzenta w asm ts śmęża
NicpodBegleSc*

(o) Warszawa, 10. 11 . (Tel. wł.) . Z okazji
święta Niepodległości szereg osób zostało od
znaczonych orderem Polonia Restituta i Krzy
żem Zasługi. Wielką Wstęgę Polski Odrodzo
nej otrzymaliprof. Kostanecki, b. min. Kwiat
kowski, Krzyż Komandorski śp. Tad'eusz Ho-

łówko, prof. Michałowicz, wicemin. Stamirow-

ski, b. marsz. Senatu Szymański, b. sen . Za-

gleniczny.
Poz'atem odznaczeni zostali m. in. srebrnym

Krzyżem Zasługi por, Tadeusz Meissner z

Gdyni, bronzowym Krzyżem Zasługi Emilja
Daniłowiczowa z Wejherowa oraz bosman K a
leta za akcję ratowniczą.

Samochód przyszłości
EleKlrosnobilczeskiego

Edisona
Kto pomyślałby, że właścicielem wielkiej

fabryki pod Vsetinem na Morawach wCze
chosłowacjijest człowiek, który jeszcze przed
dziesięcioma laty był zwykłym ubogimrobot
nikiem. Jesi to elektrotechnik J. Sousedik,
który zaczął bez grosza, a który powszechnie
nazyw any jest czechsłowackLmEdisonem, cho
ciaż wynalazki jego nie są znane szerokim
warstwom ludowym. Sto jego wynalazków o

patentow ano we w szystkich państwachkultu
ralnych.

Ost-atnio ogłosił t e n czechosłowacki Edison
nowy wynalazek, który wywołał prawdziwy
popłoch. Skonstruował on nowy typ elektro-

mobilów, których wykorzystywanie ma być o

wiele tańsze niż samochodów benzynowych.
Elek trom obile zapewniają bezpieczniejszą ja
z dę- na każdym terenie, zwłaszcza na terenie
pochyłym , na śniegui t. p.

Wynalazek wzbudził wielkie zaintereeowa-
nie w sferach przemysłowych.

Cywilizowanie Sahary
,,O kręt pustyni'' wielbłąd przestał już być

jedynym środkiem lokomocji po niezmlereonycb
piaskach Sahary. Od czasu wojny światowej sa
molot i auto zdetroinzowały tego króla piaszczy
stych pustkowi Liczno francuskie misje samo

lotowo i samochodowo wytyczyły już główno
szlaki poprzez Saharę, pozwalając nawiązać łą
czność komunikacyjną Algieru z połoźonemi nać

Nigiercm kolonjami francuskiemi poprzez ogro
mną pustynię. Pozostaje jednak jeszcze moc do

zrobienia, by to mogła być komunikacja stała

Konieczne jest przedewszystkiem stworzenie lot
niska i stacyj benzynowych w głównych oazach

Sahary.
W ostatnich dniach wyruszyła z Algieru po i

dowództwem szefa lotinctw a Afryki północnej,
pułk. Viullemin nowa wyprawa auto-lotnicza,
która będzie miała za zadanie ucywilizowanie
Sahary pod względem komunikacyjnym. Chodzi

w pierwszym rzędzie o definitywne wytyczanie
klasycznego szlaku z Keggan do Gao. Zbudowa
ne zostaną w głównych oazach widoczne na du
żą odległość ,,latarnie pustynne" w formie ol
brzymich masztów żelaznych, pomalowanych na

biało. Cały potrzebny m aterjał przetransportują
parki lotnicze stacjonowano w Algierze, a z po
mocą pośpieszy również lotnictwo kolonij fran
cuskich, położonych na południe od Sahary.

Po ukończeniu robót droga z Ecggan do Gao

dostępna będzie zarówno dla samolotów jak i

samochodów. Karawany automobilowe, samoloty
i podróżni ułatwioną będą mieli odtąd w wyso
kim stopniu drogę przez niedostępną dotychczas
pustynię. K. Z.

Wspaniały isaesl nad fybrcm

Piękny most nadiybrzański w 'tui ozdo błony emblematami faszystowskiemu stanowi

klasyczny przykład budownictwa monumentalnego.

Film tfrófwginiarow !!
Rewelacnfn* wyiaalayeh kinow y

(c) Londyn. 10. 11. (teł. wł.) Z Hoh

lywoodu donoszą, że odbyła się tam

sensacyjna demonstracja nowego wys
nałazku z dziedziny techniki filmowej.
Demonstrowano mianowicie film tró j*
wymiarowy. Wynalazek ten ma po*

siadać rewolucyjne znaczenie dla całej
techniki filmowej przyszłości. Nowy
film demonstrowano tylko wobec 7
osób. W ejścia na salę były pilnie strze

żone przez detektywów.

Junfarzy pruscy w szeregach
Hitlera

Królewiec, 10. 11, (PAT), Prowincjonal
na prasa hitlerowska donosi o licznych
wstąpieniach arystokratów wschodnio-

pruskichdo szeregów Hitlera. W ostatnich

dniach przeszli na stronę Hitlera baron

Osten Zaschen, baron Wietinghoff, hr. Die-
bitsch i hr. SumarokofL Przechodzenie

iunkrów wschodnio-prnskich na stronę Hi
tlera ma swe przyczyny w katastrofałnem

położeniu tutejszego r'olnictwa.

100 kllomelrOw na godzin(
PocfaS wrólMMsWćsrsig-swa - PnssrasstfR

Poznań, 10, 11. (PAT), Pośpieszny po
ciąg próbny na szlaku Warszawa — Po-

znró, który wyruszył wczoraj o godz. 8,05

Warszawy przez Kutno i Strzałkowo- -

przybył do Poznania o godz, 12,40, robiąc

przeciętnie 100 km na godzinę. Po k rótkim

postoju prowadzony przez inż, Eysmonda
pociąg ruszył w drogę powrotną do W ar
szawy.

Sejm Polaków z zagranftcu
Warszawa, 10. 11. (PAT). Dwudniowe

obradyzjazdu rady organizacyjnej Polaków

z zagranicy, których otwarcie odbyło się w

niedzielę w gmachu Senatu zostały zakoń
c z o n e w poniedziałek wieczorem. t

Wysłuchano szeregu referatów oraz

przyjęto plan prac rady na rok 1932,
Wobec złożenia rezygnacji przez preze

sa pnof. Szymańskiego zjazd dokonał wy
b o r u nowego prezesa rady w osobi'e mar
szałka Senatu Władysława Raczkiewicza.

Zjazd odbył się w nastroju bardzo powa
żnym i uroczystym, Powzięto szereg zasa
dniczych uchwał, pogłębiających i syste
matyzujących w dalszym c'ągu zapoczątko
wane przez pierwszy zjazd Polaków zagra
nicą w r. 1929 prace organizacyjne nad ze
spoleniem idei kulturalnej wszystkich Pola
ków, zamieszkałych zagranicą w jedną or
ganizacyjną całość dla dobra Rzplitej Pol
skiej,

OcętfosiSŁcswiersz milim. na stronie 7-łamowei 0,25 zl

w teksie na pierwszej stronie 1.50 z*

na drugiej i trzeciej stronie 1zł~ w teksie .

*
, . 0,60 zl

Drobne za słowo 15gr. pierwsze słowo podwójnie.
Dl* poszukujących pracy i nekrologi 25% zniżki, komunikaty 50 gr.
Za ogłoszenia skomplikowane i z zastrzeżeniem miejsca20%nadwyżki
W Gdańsku za wiersze m/m na stronie 7-łamowej. . .... 15fen

-

.
- r* Sr'**.*4 *

- .50 fen
Drobne za słowo 5fen, - tytułowe . . . , 10fen

Przy sądowem ściąganiu należności rabat upada. Dla wszelkich spraw

spornych właściwe sq Sądy w Toruniu. Za terminowy druk przepisane
miejsce ogłoszenia administracja nie odpowiada.

Redaktor odpowiedzialny Stanisław Nowakowski w 7 oruniu Bydgosko 76
Pca. odpowiedzialny na Bydqos7.cz Józef Eliasiak Mostowa 6

Redaktor odpowiedzialny za sprawy W, M. Gdańska Wl Cieszyński,
Gdańsk, Stadtgraben 6

Redaktor odpowiedz, na Gdynie Henryk Je tzlaff, Gdynia, Grabówek
Redaktor odpowiedzialny na Ino-wrcc%aw, Józef Dąbrowski

Inowrocław ul. Poznańska 65
Redaktor odpowiedzialny na Grudziądz, Józei Stanacb, Groblowa 6

Za ogloszeńic odpowiada administracja
wyaawnwtwo: ,,Dzień Pomorski", . Dzień Bydgoski," ,. Gazeta Morska'

,,Dzień Grudziądzki''. , , Dzień Kaszubski",
,, Dzień Kuj'awski"

Nakładem i czcionkami Pomorskiej Drukarni Rolniczej 6. A.
w Toruniu

b t t bawynosi

wekspedycjimiejscowychagencjach**** *c * *t * *3.— zł

z odnoszeniem do domu w toruniu a*********. 3 .40 zł

rzez pocztę z odnoszeniem . . . ....... . . . 3.36 zł

do i opaską . . . . . t.4 .50zł

w Gdańsku przez pocztę . . 2 .50 gd przez chłopca ..... 2.30 zł

lodbieraniem w administracji wprost gd 2, zagranicą 4 gd . . 7.— zł

W razie wypadków, spowodowanych siłą wyższą (np. przeszkody w za
kładzie strajki). Administracja nie odpowiada za niedostarczenie pisma
PRENUMERATA .,DN1A KUJAWSKIEGO" miesięcznie w admini
stracji 2.70 zł ~ na pocztach jui z odnoszeniem kwartalni* 9,77 zł

rrJesięcznie 3,09 zł

i


